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Wyokodai codziennie o godzinie 4 pe 
saładnin « wyjątkiem niedzieli i dni 


świątecznych. 
Przedpłata wyzoci: 
MIEJSCOWA kwańaliłc |. . . 6 łe. 50 
alruktgonós .! . 2 50 
Ta misjsoow a 7 owad S — 
E przuwyłką pocztową: 


strony zniszczyć cały kraj do szczętu, z drugiej 
strony nadwerężyć grubo finanse austrjackie. 

A jak kłopotliwem jest cofanie się 
skoncentrowanych w jednym punkcie większych: 


Przedpłata na 4 kwartal. 


hee , m sił bośniackich, gdy im przewaga wojsk austrja- 
zB” wynosi w miejscu 4 złr. 50 ©t. | cyjch zagraża, i rozpraszanie się ich w mniejsze 
na prowincji . 6 „ — —|Joddziały, dowodzi najlepiej wzięcie Bihacza i 


Kliucz». Z obu tych obwarowanych miejscowości 


Cena prenumeraty za granicą pan- | cofnęli się Bośniacy, gdy większe siły austrja- 


stwa auautrjackiego wymieniona jest! 
w nagłówku każdego nr, gazety. 


prenumeraty, by szan. prenumera- 
terewie nie doznali przerwy w prze” 
uylee. 


się udają do PARYŻA mogą nabyć numera 


da PRINTEMPS, Boulevard Haussmann nr. 70. 


Upraszamy o wcześne przesłanie | 


Przez cały ciąg wystawy, Polacy, którzy 
Gazety Narodowej w GRANDS MAGASINS 


ckie im zagroziły, i porozdzielali sig w mniejsze 
hufce, które teraz, według najnowszych telegra- 
imów, pojawiły się ua tyłach i bokach wojsk o- 
perujących, i tam znowu skoncentrowały się w 
większe hufce. 


Wczoraj w południa odbyły się w Pradze 
wybory do sejmu z czeskiej kurji ordynackiej i 
dworskiej, skrutyniam nie mogło zabrać wiele cza- 
su, a jednak o tej sprawie, obecnie pomiędzy spra- 
wami austro- węgierskiemi najważniejszej, nie na- 
desłało nam „Binro koresp.“ żadnej wcale wia- 


domości. Trzeba chyba przypuszczać, że centra- 
liści przepadli przy tych wybocach i ztąd zupeł- 
ne powstało zamieszania w ministerjalnem kie- 
rownictwie prasowem. Niema nawet wiadomości, 
czy stronnictwo anticentralistyczne obu tych ku 
ryj uchwaliło brać lub nie brać udziała w wy 
borach. 

Dzisiaj już jest zebrany sejm czeski — te- 
legram donosi nam, Że nietylko młodoczesi, ale i 
staroczesi uchwalili (na swojem zebranin nie- 

Zdawało się iż Bośniacy oszańcowawszy |dzielnem) wstąpić do sejmu. Czy to prawda, a 
Bieling i Tuzlo i mając fortecę Zwornik za so- jeżeli prawda, to w jakim zamiarze zapadła u- 
bą, postanowili w ten trójkąt się cofnąć i tam 'chwała wstąpienia, czy długo tam wytrwają po 
stawić opór stanowczy przeciw czterem korpu- słowie narodowi w razie, jeżeli w kurjach ordy- 
som: Szapiry'ego, Bienertha, Ramberga i księ- nackiej i dworskiej, a przedewszystkiem w dwor- 
cia Wirtembergskiego. W takim razie można skiej zwyciężyli centraliści — odpowiedź na te 
było z góry przewidzieć, że będą otoczeni i czę- pytania zapewne jeszcze dzisiaj przed zamknię- 
ścią w pień wycięci, częścią zabrani do niewoli, ciem numeru otrzymamy. 

1 opór ich w wschodnio-północuej Bośnii się; ea 
skończy. Lecz telagramy wczorajsze doniosły, że | W wilię zebrania się sejmu czeskiego miała 
Bośniacy nia bronili sig ani w Bielinie, chociaż być dokonaną i ogłoszoną tak zwana rekonstruk- 
dobrze ufortyfikowanej, ani w Tuzli, lecz cofnęli. cja gabinetu przedlitawskiego. I w tej sprawie 
sig Dokąd się cofnęli, nie mówi żaden telegram, nie nie słychać. Miuisterjalny tygodnik ponie- 
a trudno przypuścić aby wszyscy cofuęli się do działkowy Montagarevue zapewnis, Że ani my- 
Zworniku. Prawdopodobniejszem jest iż rozdzie- śleć, aby jaki „nowy“ żywioł wszedt do gabine- 
lońo ich na muiejsze oddziały, którym polecono |tu. A wiedeński korespondent berlińskiej Natio- 
Tezejść się w lasy i góry w rozmaitych Kkierun: | nalztg. najdobitniej określa całą wartość i wagę 
ach, a tylko regularne bataliony cofnąć się mu- ; parlamentarnego zastępu centralistów, pisząc: 
Siąły do Zwornika, aby bronić tej dosyć silnej „Jużcić nie mądrzejszego zrobić nie było można 
fortecy, której bez dział obiężniczych wziąść nie jak poprostu gabinet rekonstruować, bez dolewa- 


Lwów d. 24. września. 
(Jak stoją rzeczy w Bośnii? — Regularna! 


Wojna mię kończy a rozpoczyna gerylasówka, która ` 
dłużej potrwa. — Skntki takiej wojny. — Brak 
wiadomości o wyniku wyborów w Pradze, i o re- 


konstrukcji gabinetu przedlitawskiego.) 


dróg przetransportować niepodobna. 
Dzisiejszy telegram urzędowy zapowiada, ża 


'h skończy się rac i ości (my Gr upa- 

*=ZOWAnQ W NAJWAŹ cz tm 088 
R; 'Gańzen). Należy to ta 
sko 
d 
i 


raz 
b 


t 


ił, trzeba będzie bronić spokojnej lndności od 
and powstańczych, włóczących się po kraju, tj. 

potem nie korpusami i dywizjami wojnę dal- 
szą potrzeba będzie prowadzić, lecz rozdzielić 


Powstańcy na morzu 


w wyprawie na Litwę. 
Z pamiętników 
pułkownika T. Łapińskiego. 


(Ciąg dalszy). 
| e W Kopenhadze nie mogłem zakupić ładun- 
| ków gotowych. Kupiłem tylko wszystkie przy- 
F wdy do lania kul i do robienia ładunków. Wy- 
|| brałem dwudziestu Indzi obeznanych z tą robotą, 
lz pod rąk ich wyszły ładunki, jakich by się 
| e laboratorjum wojskowe nie powstydziło. 
| adunków było na każden karabin trzysta, 
j P 


sli trzy tysiące. 
Ustanowiłem porządek, podług którego, 
| Oprócz służby okrętowej, kapitana od inspekcji 
"Oficera służbowego, z których jeden zawsze mu- 
w się znajdować na pokładzie, i to bez oznak 
ojskowych, nikomu nie wolno było pokazać się 
-Sz pozwolenia na pokładzie. Pozwolenie zaś 
dzielone zostawało dopiero w nocy, lub wten- 
dą kiedy nas ani z innych okrętów ani od lą- 
nawet dalekowidzem dostrzedz nie można 
1 Mto. Było to trochę uciążliwem, szczególnie 
at. WSzego i drugiego dnia, gdyśmy jeszcze nie 
pacili brzegów duńskich i szwedzkich z oczu. 
z daleka lub z bliska na spokojnie żeglu- 
J cichą i skromną „Kmilie* spojrzał, nie mógł 
ad nigdy domyśleć, że we wnętrzu tej małej 
| tczyny mieści się hufiec polski. 

Po wprowadzeniu wszystkiego w należyty 
lek miałem czas do rozmyślania nad dziwa- 
awanturą, której byłem przywódzcą. Gdyby 
się kto był zapytał, po co ja jadę, i po co 
tę garstkę ludzi, odpowiedzieć bym 

a: A czy ja wiem? : 
Zanadto dobrze już znałem położenie po- 
a na Litwie, aby sobie robić najmniejszą 
pozio wodzenia. Jechałem mówiąc w duchu: 
tizro morüuri te salutant. Na trzech chora- 
h widziałem jakby napis: Bez nadziei! 
e zdecydowany byłem nie oddać ich za ży- 
Roj 80 w ręce nieprzyjaciela i wiedziałem, Że 
wym i szlachetnym chorążym takowe 
Ja martwych rąk wydrzeć. jest w stanie. © 
edna interwencja mogła sprawie polskiej 
s pomyślny kierunek, ale daremnie usiłowa- 
NA własnej pociechy i otuchy wmówić w 
Mei 4 t9 nadzieję, nie mogłem się serjo przy 

j "Tag 1EJĘ» : Q Ę 
ky stanowić. Dla wielu z naszych polityków, 
Apy uważali własne siły za wystarczające do 

bąytistwa Moskwy, niechby tylko cały.. 
CH h zm cepy i kosy, interwencja samej Fr 
Aago awata się być wystarczającą, ja się z in- 
Stanowiska ua w. kwestje zapatrywałem, 


$ 


bodobna, a takowych pod Zwornik dla złych |nia mu świeżej krwi. 
| 


] kore 
rozumieć, iż w ktl- |datury de Pretisa, Stremayera 
tygodniach będą złamane siły Bośniaków,, do teki spraw wewnętrznych, powiada, że de 
ntentrowanych w większej liczbie na poje-: Pretisa nikt nie może zastąpić w ministerstwie 
Ynczych punktach, a potem przez dłuższy czas, | skarbu, więc jego kandydaturu odpada. 
àk jeneral Jowanowicz o Hercegowinie się wy-|jera zaś można łatwiej zastąpić w ministerstwie 


! 


wioski, sprzedawszy suszone Śliwki w mieście. 
Idąc rozmawialiśmy głośno po polsku. Staruszek 
diz 


) j 3 Obecni ministrowie s3 
przecie najzdolniejszemi i najuczeiwszemi żywio- 
łami, jakieby można wybrać z szeregów parla- 


+ A Wnosząc z całego stauu rzeczy, w kilku tygo- | mentu austrjackiego.“ 


Niemniej ciekawem jest, co pisze wiedeński 
spondent Pester Lloyda. Podnosząc kandy- 
i Chlumetzkiego 


Strema.- 


wyznań i oświaty, zaleca go też na następcę 

Lassera wysokie wykształcenie, takt, zręczność 

i umiarkowanie. A dalej pisze korespoudent : 
„Przedewszystkiem zaś posiada p, Stremayer 


Przyjdzie korpusy i dywizje na oddziały party-: przymiot potrzebny na ministra spraw wewnę: 
Łanekie, i prowadzić gerylasówkę przeciw gery- | trznych, a to że nie jest — bemakiem. Politycy, 
asom bośniackim. A to właśnie byłaby bardzo! posiadający przeszłość niemiecko-czeską lub nie- 
fatalną faza tej wojny austro-bośniackiej,j bo w miecko-morawską, są w Przedlitawii niemożliwi 

górzystym kraja mogłaby taka gerylasówka na tej posadzie. ] 
Twać kilka miesięcy, 2 może i dłużej, i z jednej nemi, częstokroć bizantyńskiemi, formalistyczne- 


Ciągłemi walkami konstytucyj- 


wiedząc że zanadto dano uróść potędze Moskwy, 


aby jakiekolwiek mocarstwo izolowane mogło 
podnieść wojnę przeciwko niej. Ah! Żeby to Au- 
strja mogła była przewidzieć, co ją czeka za 
lat trzy, Napoleon III, co go czeka za lat siedm, 
Turcja i Anglia, co ich czeka za lat piętnaście, 
toby niezawodnie świetna koalicja na korzyść 
Polski była powstało. Gdyby polityka Napoleona 
IMI. wzbudzała w pomienionych mocarstwach 
więcej zanfania, to on jeden mógłby był wów- 
czas stworzyć podobną koalicję do odbudowania 
bytu politycznego Polski, a pamięć jego była by 
wieczna w Europie, byt jego dynastji byłby usta- 
lonym; byłby został rzeczywiście a nie wydawał 
się tylko wielkim człowiekiem. Ale polityka ce- 
sarza Francuzów dążąca tylko do jednego celu, 
do ustalenia dynastji Bonapartów za pomocą 
odzyskania granie Francji po Ren, a później 
może dalszych zaborów, do których już mniej 
lub więcej oficjalne marzenia o złączeniu naro- 
dów łacińskich dawały wskazówki, niepokoiła 
i była wstrętną dla wszystkich, mianowicie dia 
Austrji, która dążyła do naczelnictwa w Niem- 
czech; dla Anglii, która życzyła utrzymania 
Belgii i całości Hollandji. Dla tego też szumne 
frazes humanitarnej polityki cesarza Francu- 
zów nie wzbudzały zaufania w nikim, gdyż nikt 
w ich 'szczerość nie wierzył. 

Przypomniałem sobie wtenczas jedno zda- 
rzenie na pozór zastanowienia nie warte, ale 
które mi nieraz jeszcze na pamięć przyszło. 
W styczniu r. 1854 udając gię do Konstantyno- 
pola, wyjechałem z Paryża w towarzystwie ka- 
pitana Langie (później dowódey pułku kozaków 
Czajkowskiego, dziś jenerała w służbie Włoch). 
W ówczas kolej żelazna z Paryża kończyła się 
w Lyonie, ztamtąd do Avignon trzeba było je- 
chać dyliżansem, a z Avignon do Marsylii zno- 
wu koleją. Wyjechawszy z Lyonu, trzeba było 
niedaleko za miastem jechać przeszło godzinę 
pod górę. Dyliżans szedł wolno, wysiedliśmy więc 
1 poszliśmy piechotą, Przed nami szedł stary 
chłopek w bluzie, z krótką fajeczką w ustach, 
a próżnym koszemna plecach. Wracał stary do swej 


przysłuchiwał się ciekawie, zwracał kilka razy 
głowę, nareszcie stanął i zaśmiał się. Oho! — 
zawołał — chleba! woda! mięsa! — wymawiając 
te słowa po polsku. Zdziwieni pytamy chłopka: 
— (o to? wy umiecie po polsku ? 

— Tylko jeszcze te trzy słowa pamiętam, 
ale po dźwięku waszej mowy poznałem, Żeście 
Polacy. Bo to ja tam był u was, ale to dawno, 
jeszcze z tamtym (za rządów Napoleona III. sta- 


szczególnie żołnierze we Enei na- 
zywali. jorajden apoleona tamtym (lautre), a 
0 ZA ZB Opowiadał wiele staro- 
wina o dawnych czasach, o tamtym, o War- 
o Smoleńsku, 


rzy ladzie, 


szawie, o Moskwie; pamięć miał l 


mi sporami z Czechami są oni tak zacietrzewie- 
ni, że z góry spotkaliby trudności, jakich nie 
spotka Styryjczyk Stremayer. Dlatego więc mia- 
nowanie p. Chlumetzkiego ministrea spraw we- 
wnętrznych byłoby błędem; p. Chlumetzky jest 
bowiem jednym z najwybitniejszych wojowników 
w morawskich borbach wyborczych i konstytu- 
cyjnych, jednym z „poganiaczy* tamtejszych cen- 
tralistów. Zresztą słychać, że p. Chlumetzky rad- 
by co prędzej usunąć sig z gabinetu.“ 

„Stanowczo pewfiem jest, że p. Auersperg 
pozostanie nadal ministrem-prezydentem. W sku- 
tek tego zamierza ozycja wobec „rekonstru- 
owanego* gabinetu zdBtowywać się jak dawniej. 
Opozycja powiada, Æ gabinetem de Pretisa, 
Schónbnrga, a nawed aaffego mogłaby wejść w 
stosunki, ale nie mož% i nie aczyni tego z gabi- 
netem Aueraperga. 
nie nie odpowiada,. tylko ogólnikowo woła, że 
należy dążyć do zreformowania gabinetu od stóp 
x elwy Czy będzie na. tyle silną, przyszłość 
okaże.“ 


Mowa ks. Jażdżewskiego. 
(Dpkoñczenie). 


Panowie! Zwróćono tu wezoraj na to uwa- 
gę, że walka kuliurna podziałała nader zgubnie 


na samowiedzę narodu. Panowie! Nie mogę sięj wy 


w tej chwili zajmówać prawodawstwem, na ja- 
kiem opiera się niszcząca walka kulturna, ale 
muszę zwrócić na to uwagę, ża w tym kierun- 
ku wysunięto się daleko dalej, aniżeli wypadało 
z moralnego stanowiska, Panowie! Nie było ża- 
daych instytucyj kościoła, któreby w tej epoce 
wałki kalturnej nie były publieznie w teatrach, 


w prasie, przez nieestetyczne ryciny zaczepiane, 
obrzneane błQńem 1 zohydzane, a cóż w tym cza- 
sie robiła policją? Oto ślepą była na te wykro- 


czenia, a po tem wszystkiem przychodzą zwią- 
skowe rządy i powiadają nam, Że to socjalna 
demokracja wstrząsła i zniszczyła morałne i re- 
ligijne przekonania, utrzymniące ludzkie społe* 
czeństwo. Panowiel Temu wszystkiemu winne 
są związkowe rządy a mianowicie rząd pruski, 
i sądzę, że jeżeli związkowe rządy na serjo rze- 
czy biorą i starają 8ię o naprawę w tym wzglę- 
|dzie, to powinny rozpocząć działalność swą od 
usunięcia wszystkiego tego, co podkopuje moral- 
ne i religijne przekonania ludzi. 

Panowie! My Polacy najbardziej uczuliśmy 
cały ciężar walki kulturnej, bo właśnie na na- 
no yetgi sidai "gdzie nam przez pruskich 

rólów zaręczono objùug naszej religii. i naszego 
języka, remor E a ie Zenit jeów naszych M 
bardziej deptano nogami religię i nasz narodo- 
wy obyczaj. 

Panowie ! Możecie być przekonani, że z wie- 
lu powodów bardzo nam trudno wyrazić w tym 
względzie wszystko to, czem w tej chwili serca 
nasze wezbrane. Sądzimy przecież, ża właśnie 
wielkie niesprawiedliwości, jakie nam wyrzą- 
dzono, powinny zniewolić wszystkie stronnictwa 
do zawezwania rządu pruskiego, aby pod każ- 
dym względem religijne i narodowe uczncia na- 
szego narodu więcej szanował i bronił ich bar- 
dziej, aniżeli to dotąd miało miejsce. 

, Panowie! Zarzucono socjalnej demokracji — 
dziwiłem się, że obadwaj mowey socjalno-demo - 
kratycznego stronnictwa, którzy tu z tak wiel: 
ką wymow 


zadziwiającą. 
zapytał. 
— Do Turcji. 


We Lwowie, Środa dnia 25, Września 1878. 
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|jswoją przemawiali, tego ciężkiego zarzutu, za- 
(wartego w motywach do tego prawa i zrobio- 
nego im w tej Izbie, nie zbili — zarzucono so- 
cejalnej demokracji, że nosi na sobie piętno spe- 
cyficznie anti-narodowe, które umysły odwraca ` 
od ojczystego obyczaju i ojczyzny. Panowie! Zar 
rzutu tego nie zbili tu socjalni demokraci, tego 
nie poruszył Żaden z nich ani słówkiem. Nie są- 
dzę, aby socjalni demokraci tak dalece już za- 
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ciach nie możecie panowie przypuszczać, abyśmy 
wypróbowani w tak długiem nieszczęściu, poda- 
wali rękę aaszą do unieszczęśliwienia na jakiej- 


bądź drodze bliźnich naszych bez względu na 


to, kim i czem są. Panowie! Z prawej strony 


„tej Izby powiadają, że w ogóle taki zamiar nie 


istnieje. Zrobiliśmy przecież już tego rodzaja 
doświadczenia w naszej ściślejszej ojczyźnie, w 
naszych rodzinnych prowincjach, jakich poddani 


Dlaczego zaś — na to pyta- | nia 


szli, aby zasłużyć mogli na podobny zarzut. Ato- |innych państw nie zrobili, i wiemy dobrze o tem, 
li, jeżeli tn tego rodzaju zarzut jest postawio-| w jaki to sposób do nieszczęścia wszystkich do- 
nym i jeżeli związkowe rządy przytaczaję go ce-|prowadzić można. 

lem pokazania, w jakim kierunku są Panowie! Wobec nas Polaków powiedziano 
demokraci najniebezpieczniejszymi, to zapytuję; w sejmie, że w prawach można nie jedno wyczy- 
rząd pruski: zkąd przychodzi do tezo, aby nas tać, czego w nich nie ma. Powiedział to wobec 
Polaków szanujących i miłujących nadewszystko nas Polaków dawniejszy minister hr. Kalenburg 
ojezyznę, oraz pracujących dla niej bez wytchnie- a mianowicie, że prawa można uzupełnić przez 
, obrażał i zaczepiał w swych organach w |praktykę. Dawniejszy naczelny prezes Szląska 
tych właśnie uczuciach, jakie płyną z miłości |p. Nordenflycht, który przez niejakiś czas był 
ojczyzny ? u nas radcą naczelnego prezydjam, powiedział 


Panowie! U nas, w rodzinnej mej prowincji 
urzędnicy począwszy od naczelnego prezesa aż 
do najniższego urzędnika, dokuczają nam, gdy 
bronimy naszych ojczystych obyczajów, zwycza- 
jów i naszego języka. W ostatnich czasach zwła- 
szcza, w których Polacy brali udział we wszyst- 
kich wojnach za Niemców, gdy bracia nasi nie 
zą naszą, ale za sprawę Niemiec przelewali krew 
swoją na wszystkich polach bitew, rząd pruski 
stąpił wobec nas z prawami, które prawie 
uniemożebniają zachowanie naszego ojezystego 
obyczaju i naszej ojczystej mowy. 

Panowie! Jeżeli tego rodzaju zarzut, jak 
powyżej przytoczony, zrobiono socjalnym demo- 
kratom, to konieczną zdaje mi się rzeczą, aby i 
król. rząd zaczął ze swego stanowiska pojmo- 
wać, Że przez swe nieuzasadnione postępowanie 
musi doprowadzić tylko do zdziczenia i zgłupie- 
nia naszej ludności. Do tej chwili jesteśmy do 
tyla szczęśliwymi — z powodów, nad któremi 
nie chcę się tu bliżej rozwodzić — że nasza pol- 
ska ludność w pruskiem państwie nie przyłączy- 
ła się do socjalnej demokracji. Cieszymy się z 
tego, a wszyscy, którzy mają jakikolwiek wpływ 
na ludność, działają w tym kierunku, aby socja- 
listyczne zasady i w przyszłości nie mogły mieć 
przystępu do naszej ludności. Ale panowie, jeżeli 
tak dalej pójdzie, jeżeli rząd drogą swą nadal 
postępować będzie i ciągle gnębić będzie lud, to 
złowieszcze syreny, które zaczynają się już prze- 
dzierać z tego obozu do nas celem pozyskania 
naszej niezadowolonej ludności dla siebie, znajdą 
może jednostki pomiędzy naszymi ziomkami, któ- 
re pójdą po tych samych niebezpiecznych dro- 
gach, jakiemi kroczy socjalna demokracja. 

Panowie! Idę dalej. Zauważyłem, że pod 
Żadnym warunkiem nie możemy związkowym 
rządom dać środków do ręki celem wprowadze- 
nia w życie tego rodzaju prawa a to z tego po- 
wodu, że na wskróś jesteśmy przekonani, iż pra- 
wo to zawiera jak największą niesprawiedliwość, 
jaka w ogóle może być wyrządzoną obywatelom 
państwa. 

Panowie! Nie sądzę, aby tych, którzy zda- 
niem rządu najwięcej winnymi są tego ruchu, 
prawo to dotkngło, dotknie ono raczej tych, 
którzy albo uwiedzeni zostali, albo też tych, 
którzy bez najmniejszej świadomości idą po dro 
gach wskazanych im przez przywódzeów socjal- 
nej demokracji za zbawienne. Wedle naszego 
przeto przekonania prawo to nietylko dotknie 


w 


wówczas wobec nas Polaków zupełnie spokoj- 
nie: „My nie rządzimy wedle praw, ale wedle 
zasad.“ Tak, panowie, w tych stósunkach nie 
możecie się dziwić, żenie wierzymy, aby przed- 
łożone ostre przepisy wystarczyły, ale że admi- 
nistracja utworzy sobie zasady tam, gdzie pra- 
wa okażą się jej niewystarczającemi. W ich 
okolicznościach nie sądzę, panowie, aby przyja- 
ciele moi polityczni mogli w jakibądź sposób 
przyczynić się do dania takiej administracji dosta- 
tecznych środków, przy których jest możność 
nadużycia. 

Wezoraj i dzisiaj zwrócono tu na to uwagę, 
co rozumieć należy przez rewolucję, i przyta- 
czano tu niejedno celem uniewinnienia różnych 
ruchów, pojawiających się w państwowem Życia. 
Panowie! Krótki tylko chcę tu przytoczyć ustęp, 
który wypłynął z pod pióra Śp. króla Fryderyka 
Wilhelma IV. Król pisze w liście do Arndta co 
następuje : 

Zdaje się, Że rewolucja oznacza tylko de- 
magogię i komunizm. Rewolucja jest prze- 
wrotem boskiego porządku i sprawiedliwości. 
Przyniesie ona śmierć, jeżeli prawo boskie nie 
będzie przywróconem na nowo. 

Panowie! Wedle mego przekonania wstrzą- 
śniętym jest Boski porządek w państwie pras- 
kiem i w Niemczech w ogóle. Wstrząśniętym 
zaś jest tak przez socjalną demokrację, jak przez 
prawa panujące w tem państwie. Usuńcie pa- 
nowie prawa, które wstrząsają ten Boski porzą- 
dek i sprawiedliwość a przekonany jestem, że 
na waszej ojczystej ziemi połączą się wszyscy 
uczciwi i rzetelni ludzie do obrony państwowego 
porząda. Dopóki jednak ten Boski porządek i 
sprawiedliwość dotknięte będą w jakibądź spo- 
sób przez same rządy, dopóty, zdaniem mem, 
nie wystarczą zaproponowane przez projekt 
środki, dające tylko policji siłę do ręki do przy- 
wrócenia państwu spokojn i pokoju. Z tych tedy 
powodów, panowie, głosować będziemy przeciw 
prawu. Ale głosować będziemy także przeciw 
wszelkiej komisji z tego prostego powodu, Że 
prawo to nie da się zdaniem naszem poprawić, 
i dla tego prosimy panów, abyście i wy nie gło- 
sowali za tem prawem. (Brawo!) 


Sejm galicyjski. 
Posiedzenie V. d. 23. września. (Dokończenie.) 
Petycji załatwiono wszystkich 16. Refero- 


ze stanowiska swego za sprawą łwinnego, ale i niewinnego a w tych okolicznoś-|wali z komisji drogowej Żurowski, a z ko- 


p e e a e e a a e a e: 


—A gdzie to panowie jedziecie? — | która odurzona ich wielkością, nie śmie nawet, dłażej, jak czas potrzebny do zakończenia inte- 


po wiekach wyrzec na nich przekleństwa, tylko |resów spadkobierców. 


z pokorą nazywa ich geniuszami. Tak Aleksan- 


— A prawda, tam teraz wojna z kozakami, |dra macedońskiego, Cezara, Napoleona I. 


to się też bez was nie obejdzie. Ale czy wam to 


Sprytnych Indzi nie brak na Świecie, można 


co pomoże? Powiadają ludzie w mieście, że Fran-|obliczyć, że dziesiąta cręść ludzi jest sprytną. 
cja i Anglia mają też wydać wojnę Moskwie, ale| Na drabinie sprytn jest niezliczona ilość szcze- 


cóż to wam pomoże | 


bli, od sprytu cesarza z woli narodu, kanclerza 


— Dlaczegoż nie dla nas dobrego nie ma|z gwałtem przed prawem, ministra wychrzty, 


wypłynąć z tej wojny? 


który stwarza cesarzowe i wyprowadza wszyst- 


— Moie się to tak jakoś zdaje, bo to ci, co|kich w pole, aż do faktora na targu w Pacano- 


wysoko siedzą, tylko o sobie myślą. Ta m te niwie. 


był mądrzejszy i silniejszy od T eg 0, „a Cóż wam 
pomógł. Bił, bił cały Świat, nareszcie jego po- 
bili i wsadzili do więzienia. Ten będzie okpi- 
wał, okpiwał, nareszcie jego okpią i tak samo 
wsadzą. i Xa ? 
Żaden polityk nie mógł lepiej osądzić obu 
Napoleonów, żaden prorok trafniej przepowiedzieć 
przyszłości cesarza Francuzów. Uśmialiśmy się 
wtenczas serdecznie; jenerał Langie żyje, i czy- 
tając te wiersze, przypomni sobie niezawodnie tę 
gawędkę, jak ja jej zapomnieć nie mogłem. 

W rzeczy samej, polityka Napoleona III. za- 
sadzała się na ciągłem szachrajstwie, było w 
niej coś małego, pokątnego, semickiego, działał 
jak sprytny arendarz posadzony na tron. 

Biada to z tym sprytem, jest on źródłem 
wszystkiego złego. Jak fizycznie gatunkuje się 
ludzi na białych, czarnych, żółtych, brnnatnych 
i czerwonych, jak Duchiński dzieli ród ludzki na 
Arje i Turanów, tak umysłowo możnaby podzie- 
lić ludzi na mędrców, na rozumnych, na spry- 
tnych i na — niechcę powiedzieć głupich, ale 
simplexów. 

Mędrzec jest zawsze cnotliwym, ale mędrcy 
są rzadcy na ziemi, a jeszcze rzadziej są zrozu- 
miani przez ludzi. Jak wszystko tak i mądrość 
jest darem natury, i nie zdobywa się wyłącznie 
nauką i rozmyślaniem. W jakiejś wiosce nie- 
znanej, pod słomianą strzechą, żyje czasem chłop 
mędrzec nieumiejący czytać i pisać, i w swojem 
ciasnem kółku udziela enoty i ciepła. Jeżeli zaś 
los postawi mędrea na wyższym piedestalu spó- 
łaczeństwa ludzkiego, w tencza8. wychodzące od 
niego promienie oświecają i zagrzewają liczne 
narody przez wieki. Mędrcy to stworzyli sy- 
stema religii, nauki i życia cywilizowanego. T'a- 
kich mędrców lady zrobili nieśmiertelnymi, bo- 
gami, świętymi. Mądrość imponuje tak wielce, 
że zdaje się być ludziom zwyczajnym przymio- 
tem nadprzyrodzonym. 

Rozumnych jest trochę więcej na ziemi, cho- 
ciąż i ci nie są bardzo gęsto posiani. Rozumny 
nie zawsze jest cnotliwym, ale zwykle jest su- 
miennym. Szezęśliwe narody, «gdzie panuje ro- 
zum i cnotą, s. nawet gdyttylkoszozwia i sumie- 
nie, to los ich jeszcze jest do pozazdroszczenia. 
Ale biada, jeżeli rozum bez sumienia dojdzie do 
władzy. Ludzie tacy stają się chłostą ludzkości, 


| 
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„ Sprytny człowiek nie jest ani mędrcem ani 
„enotliwym, anı rozumnym ani sumiennym, ale 
zwykle ludzie go za takiego mają, i to mu wy- 
"starcza. 

Czasem interes nakazuje mu udawać przez 
„dłuższy lub krótszy czas simplexa, i to go by- 
najmniej nie żenuje, na to bowiem ma spryt. 
Jeden z ministrów moskiewskich za czasów Ka- 
tarzyny II., póki był przy władzy, udawał sim- 
'plexa najczystszej wody; jąkał się, zapominał, 
nie dowidzał, nie dosłyszał, żadnego obcego jo- 
zyka nie rozumiał. Dopiero kiedy niełaska Ka- 
"tarzyny przeniosła go z pałacu ministerjalnego 
do mrożnej chatki Sybiru, odzyskał ód razu 
wszystkie władze umysłowe, a językami włądał 
jak apostołowie po zstąpieniu Ducha świętego. 
Był to człowiek niezawodnie bardzo sprytny, 
tylko że na jego nieszczęście caryca była jeszcze 
sprytniejszą. Sprytni są właściwie panami świata, 
oni posiadają królestwo ziemskie i mają nadzieję, 
że przez swój spryt zdobędą królestwo niebie- 
skie. Przez wszystkie wieki niepostawiono mędr- 
com i rozumnym tyle pomników, ile corocznie 
stawiają, sprytnym. 

Czwartą najliczniejszą klasę, masę ludzkości, 
wszelkiej rasy i wszelkiego koloru stanowią sim- 
pleksi. Są to konserwatyści, bo nie więcej kon- 
serwatywnego na ziemi jak głupota. Jest to 
masa, z której Bóg ulepił pierwszego człowieka; 
gdy się dostanie w ręce mędrca, będzie enotli- 
wą, gdy w ręce rozumnego, będzie sumienng, a 
gdy w ręce sprytnego, będzie jego narzędziem. 
Ponieważ zaś liczba mędrców i rozumnych jest 
bardzo niewielką, więc naturalnie dla sprytnych 
jest pole otwarte, wzięli simpleksów pod swoją 
opiekę i na nich opierają swoje panowanie. A 
nawet trudniej jest panować nad niesforną masą 
simpleksów mądrością i rozumem, jak sprytem. 
Nie należy znowu mniemać, że sami sprytni pa- 
nują na Świecie, im o panowanie nietyle chodzi, 
jak o rzeczywistą władzę, a panowanie zosta- 
wiają często simpleksom, których używają jako 
wygodny parawan. Jedna potomność mści się na 
sprytnych i e: pra mędrców pie w 
tysiące, pamięć rozumnych È snmiennych wieki 
Aake yth a niesumiennych s HA Tre wd! 


Żej, ale pamięć sprytnych nie dlużej jak kamień tam nigdzie nia znajdowało się wojsko 
. d. 


lub żelazo ich pomników, a pamięć głupców mi- 
mo najwspanialszych pogrzebów i pomników niel 


Takim to arcysprytnym był Napoleon III. 
Będąc deputowanym i prezydentem udawał sim- 
pleksa i uwierzono mu; po zamachu stanu uda- 
wał rozumnego | znowu mu uwierzono; po woj- 
nie krymskiej i włoskiej zaczął już naprawdę 
udawać mędrca, wchodził w poufne związki z 
Opatrznością, i niewiele już brakowało, Że nie 
uwierzono w jego mądrość a nawet cnotę. Ale 
gdy runął ze swej wysokości, odurzony mundus 
simpleks nie wiedział z początku co myśleć, aż 
nareszcie ze złości, że równy jemu śmiał go fak 
długo za nos wodzić, nazwał go własnem swojem 
imieniem. I to bardzo niesłusznie, bo że Napo- 
leon IIT nie był simpleks, tego dowodem całe jego 
życie, a nawet oddanie szpady pod Sedanem, co 
zawsze dowcipniejsze jak oddanie życia. I rze- 
czywiście nie'był on ani mgdrcem, ani rozu- 
mnym, ani simpleksem, ale był — sprytnym. 

Rozpisałem się, zapominając zupełnie, że je- 
stem na pełnem morzu, a teraz się lękam, że 
może który z czytelników mię posądzi, że ja tak 
samo cheo udawać sprytnego. 

Z Kopenhagi do Memlu jest mil morskich 
około sześćset, przy miernie sprzyjającej pogo- 
dzie żaglowiec mógł ujechać ośmdziesiąt..do stu 
mil morskich na dobę. Rachowałem więc, że 
dziesiątego czerwca, może dzień wprzód, może 
dzień później znajdę się na lądzie. Rozmówiwszy 
się z kapitanem Willens, postanowiliśmy, nie 
wjeżdżać przez cieśninę Memlu do zatoki kur- 
skiej. Nie mieliśmy ani armaty, ani koni, żołnie- 
rze Rie byli tak obciążeni bronią, jak to było w 
planie przed wypadkiem z Ward Jacksonem. 
Wjazd w Kurisch Haff przedstawiał jeszcze tę 
niedogodność, że po wybarkowaniu oddziału, wia- 
domość o tem mogła zawczasu dojść do Memlu, 
a tam by zamknięto powrót na morze „Emilie, 
która nie miała pary do dyspozycji. Aby nas 
więc nie narażać na taką zawsze możliwą, a 
przy lekkości oddziału niepotrzebnie ryzykowną 
stratę, postanowiliśmy debarkować na wąskim 
pasie ziemi oddzielającym Kurisch-Haff od mo- 
rzą naprzeciw zakładu kąpieli morskich, który 
od strony morza zasłonięty pagórkami, znajdował 
się między wioską Szwarzort i Memlem, nad za- 
toką Kurisch Haff *). Zakład ten oddalony od. 
brzegu morza na małą ćwierć mili polskiej, miał 
być zaraz po wylądowaniu zajętym, a ponieważ 
w przystani zakładu znajdowało się zawsze mnó- 
stwo łodzi, więc te miały być użyte do przepły- 
nięcia pół mili polskiej szerokiej zatoki do prze- 
ciwległej wioski, ztamtąd zaś do granicy litew- 
skiej było nie więcej jąk półtrzeciej mili; a za- 
tem cała operacja: mogła się wygodnie cdbyć 


jddnej nocy, i bez niebezpieczeństwa, ponieważ 
pruskie, 
n.) 
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misji petycyjnej: Lenartowiez, Łukasie-, Otóż na zasadzie znanych już przedłożeń, 
wiez, Zborowski, Korytowski, Tysz-|uważa komisja za potrzebne zmienić w ustawie 
kiewicz, ks. Kitrys, Turzański, Wo-;wyżej rzeczonej, lub uzupełnić nowemi ustępami, 
lański Władysław i Joez. Pierwsza petycjaj mianowicie paragrafy 11, 16 i 49 i proponuje na- 
tyczyła się subwencji na drogę Bogumiłowicko-, stępujące w nich zmiany: 2 bee 

Zakliczyńska i została przekazaną Wydziałowi $. 11. Rada szkolna okręgowa mianuje prze- 
krajowemu.  Teofilowi Tarnawskiemu, adjunk- | wodniczącego miejscowej Rady szkolnej z grona 
towi rachunkowemu w Wydziale krajowym przy- jej członków na lat trzy, zastępcę zaś jego Wy- 
znano 2700 zł. zaliczki, ks. Emiłowi Krynickie- | bierają członkowie Rady szkolnej miejscowej z 
mu, gr. kat. proboszczowi w Plażowie w pow.| pomiędzy siebie absolutną większością głosów na 


Cieszanowskim z uwagi na biedne położenie a ten sam przeciąg czasu. 


zasługi około szkół, zapomogę jednorazową 100 
zł., przyczem posał Tarzański popierał petycjg 
„potwierdzeniem okoliczacńci zawartych w niej. 
Sylweremu Stroińskiemu, b. prowizorowi apteki 
szpitala Krakowskiego, który po 20 kilku latach 
służby stracił słuch, dano emeryturę 200 zł. ro- 
cznie; Zygmuntowi Boguszowi Stęczyńskiemu, 
zhanemu zbieraczowi wizerunków okolic i pa- 
miątek historycznych Galicji, zapomogę jednora- 
zową 200 zł. 

Petycja Grzegorza Chlebwickiego, nauczy- 
ciela lndowego, odprawionego w Tarnopolskiem 
po 56 latach służby, przekazano Wydziałowi 
krajowemu do uwzględnienia, a Emilowi Wisłoc- 
kiemu, który co roku podaja przez dr. Smolkę 
prośbę o subwencję na cele literackie, nigdy zaś 
nie był literatem, ale cierpi pomieszanie zmy- 
słów i całuje po ulicach wszystkich ludzi spoty- 
kinych, uchwalono zapomogi 50 złr., nie pojmu- 
jemy z jakiego tytułu, chyba dlatego, że jest 
właściwie Bksternistą zakłada kulparkowskiego, 
i gdyby był tam pomieszezony, to więcejby kosz- 
tował. W ogóle komisja petycyjna była wczoraj 


nader szczodrą w propozycjach pieniężnych. Na- 


tomiast do porządku dziennego przeszła Izba nad 
petycją Izydory Piotrowskiej o subwencję na wy- 
kształcenie się w Śpiewie — nad petycją kra- 
kowskiego towarzystwa muzycznego o dodatko- 
wych 400 złr. na kupno organów; na ten cel 
dano już z. r. 800 złr., a pp. Majer i Zyblikie- 
wicz popierali przyzwolenie dodatku, bo tamte 
nie wystarczyły. Bardzo słnsznie odrzekł spra- 
wozdawca Korytowski, Że sejm daje zasiłki na 
takie rzeczy a nie fundusze. 

Odrzucono dałej petycję Franciszka Niewia- 
domskiego o zapomogę i Henryka Leszczyńskie- 
go, 21-letniego weterana orkiestry teatralnej we 
Lwowie; odrzucono także prośbę Bindnera, któ- 
ry zadzierzawiwszy 33 stacji mytniczych na dro- 
gach krajowych, źle wyszedł na tym hurtownie- 
twie, i prosi o zwolnienie z kontraktu, podając, 
źe jest „Polakiem mojżeszowego wyznania* i że 
mu zaraza na bydło w Zaleszczyckiem pokrzy- 
Żowała interes. Prośbę jego przekazano do za- 
łatwienia Wydziałowi krajowemu, który go nie 
chce zwolnić z kontraktu. Wniosek Głoldmanna 
o upoważnienie Wydziału krajowago do ewentu- 
alnego rozwiązania kontraktu uchylono. Ksiądz 
Krasicki zrobił przytem uwagę, że Bindner gdy- 
by był dobry „Geschäft? zrobił, to byłoby cicho, 
Że zaś stracił, to „pochłebstwem dla uczuć na- 
rodowych chce sobie radzić“. Odmówiono rów- 
nież prośbie Krecha i Bernsteina, kontraktoło- 
mnych dzierżawców myta o wydanie kaucji. 
Dłuższą rozprawę roznieciła petycja ks. Jul. 
Polkowskiego, proboszeza u św. Anny w Krako- 
wie o subwencję na odnowę dzieł sztuki i pa- 
miątek historycznych w tym kościele, popartą 
przez konserwatora Łepkowskiego. Komisja za- 
proponowała 500 guld. Sprzeciwili się temu ks. 
Jasienicki i Spławiński, dowodząc, że niczem 
nie stwierdzono, czy to nie zakrawa przypadkiem 
na wyręczenie konkurencji kościelnej. 

Chrzanowski zaproponował przekazanie 
petycji do komisji budżetowej, która ma w bud- 
Żecie stałą rubrykę na konserwację pamiątek 
historycznych." Wniosek ten przyjęto w końcu 
mimo opozycji hr. Golejewskiego, który przy 
każdej sposobności broni autonomii komisji pety- 
cyjnej, i nie chce dozwolić, aby jej wnioski były 
zawisłemi od superrewizji komisji budżetowej. 
Przy tej sposobności zdarzył się komiczny wy- 
padek, że zabrakło kompletu w sali, na co po 
głosowaniu zwrócił w drastyczny sposób uwagę 
poseł Sawa, i napędził komplet z przedpokojów. 

Bez dyskusji przyjęto rezolucją do namiest- 
nictwa o urządzenie posterunku żandarmerji w 
Sławiczach i wezwanie do rządu, aby w drodze 
prawodawczej usunął oficjalną grę hazardowną, 
która się nazywa loterją liezbową. 

W końcu odczytano jeszcze jeden nowy 
wniosek dotyczący wymiaru należytości spadkoe= 
wych. Marszałek zawiadomił posłów, że we Środę 
staraniem Rady miasta Lwowa, odbędzie się 
nabożeństwo żałobne u OO, Dominikanów za 
spokój duszy Ś. p. Sapiehy Leona 


W przedmiocie niektórych zmian w usta- 
wach szkolnych komisja edukacyjna przygotowa- 
ła następujące sprawozdanie : 

Na ostatniej sesji sejmowej wniesione zo- 
stały do sejmu liczne petycje nauczycieli szkół 
ludowych i towarzystw pedagogicznych o zmiany 
w krajowych ustawach szkolnych. Petycje te, 
dla braku czasu przez Wys. Izbę wtedy nieza- 
łatwione, zostały odstąpione Wydziałowi krajo- 


Dyrektorowie i nauczyciele szkół, podlegają- 
cy Radzie szkolnej miejscowej, nie mogą jej prze- 
wodniczyć. 

Gdyby przewodniczący lub jego zastępca z 
powodu jakiejkolwiek przeszkody nie mógł prze- 
wodniczyć na posiedzeniu, kieruje obradami naj- 
starszy wiekiem z obecnych członków Rady szkol- 
nej miejscowej. 

Rada szkolna miejscowa, skoro się ukonsty- 
tuowała, donieść o tem winna reprezentacji gmin- 
nej i Radzie szkolnej okręgowej. 


na okręgowa ustanowi jednego członka Rady 


szkolnej miejscowej dozorcą szkolnym. 


Dozorca szkolny miejscowy ma się znosić z 


przewodniczącym szkoły. 


I chodzi o szkołę wyższą, niższą, czy średnią? Da- 


I sma, Że c. k. rząd uważa założenie tak jednej 


Sprawozdawcą jest p. Szumańczowski. 

W przedmiocie założenia szkoły gór- 
nictwa i hutnietwa w Krakowie zło- 
żyła komisja edukacyjna sejmowi następujące 
sprawozdanie: 

Na posiedzeniu z d. 19. kwietnia 1876 u- 
chwalił sejm na wniosek komisji edukacyjnej, co 
następuje: Wzywa się c. k. rząd o założenie w 
Krakowie szkoły górnictwa i hutnictwa. 

W sprawozdaniu z czynności Wydziału kra- 
jowego w czasie od 1. stycznia 1876 do 30. kwie- 
tnia 1877 nadmieniono na str. 63, że kroki, ja- 
kie poczynił Wydział krajowy, aby skłonić e. k. 
rząd do odpowiedzi na powyższe wezwanie, nie 
odniosły skutku po dzień zamknięcia tego spra- 
wozdania. Odezwą z dnia 11. czerwca 1877 r. 
7503 podało c. k. prezydjum namiestnictwa we 
Lwowie do wiadomości Wydziału krajowego treść 
reskryptu, jaki pan minister rolnictwa wystoso- 
wał w tej sprawie do pomienionego prezydjum 
d. 27. lipea 1876 1. 8545, 


| Z reskryptu tego wynika, że c. k. rząd nie 
$. 16. Do nadzorowania szkoły, Rada szkol: |mógł zrozumieć, o jakiej to szkole górnictwa i; odpowiedzialności na pisarzów gminnych przed 
dwoma laty upadł w tym sejmie ze względów na 
"zasadę autonomiczną, a dziś teu sejm gotuje gi- | betta wypowiedział mowę, ale już tym razem nie 


hutnictwa mowa, a mianowicie nie wiedział, czy 


lej wynika także z treści wyż wymienionego pi- 


Ispadł z porządku, 


i powinien był na nowo być 
postawiony. Wydział krajowy jednak podniósł go 
od siebie. Pominąwszy tę usterkę formalną, me- 
ritum rei jest nader niemożebne. Mianowanie 
przewodniczącego Rady szkolnej miejscowej za- 
miast wybierania, jest zasadą wręcz przeciwną 
zasadzie autonomicznej. Poseł Siwiec motywował 
niegdyś taksamo swój wniosek o zniesieniu Rad 
powiatowych, iż źle funkcjonują. 

Uchwalenie tej zmiany byłoby abdykacją 


kraczającym miarę wszelkich zapowiadanych i 
przygotowywanych z urzędu owacyj. Była to na- 
prawdę podróż tryumfalna, tak świetna i wspa- 
niała, jaka tylko przypada zwykle w udziale 
zbawcom ojczyzny. We wszystkich miastach spo- 
tykały Głambettę rozmaite procesje obywateli z 
chorągwiami i muzyką, dziewice wręczały mu 
bukiety i wieńce, dziatwa przystrojona w białe 
¿szaty rzucała mu kwiaty pod stopy. Ulice i 
domy ozdobione były w chorągwie, dywany i 


'rostowie. 


władzy reprezentacyjnej na korzyść władzy rzą- festony. Słowem był to szereg uroczystości, tem 
dowej i stanowiłoby precedens, któryby wrogom: bardziej właśnie imponujących i zasługujących 
autonomii służył za oręż przeciwko nam. Mowca | na uwagę, że spontanicznych. Nikt ludn nie 
spodziewa się, że wszyscy posłowie włościańscy |namawiał do urządzenia tych owaeyj, nikt ieħ 
oprą się chętce zmian z fałszywego utylitaryzmu nie nakazywał. Wszystko się stało dobrowolnie, 


l. jwynikających  Przypatrzywszy się nawet bliżej pod wpływem chęci zamanifestowania uczuć re- 


sprawie, utylitaryzm ten okazuje się złudnym.!publikańskich wobee człowieka, który jest żywę 
Czyż tylko przełożeni rad sz.olnych są ciemni ich imkarnacją. 

lub niezdolni. Cóż się dzieja w radach gminnych, | Kulminacyjnym punktem w tym szeregu 6- 
'a nikomu przecież nie wpadło do głowy, propo-|wacji było przybycie Głabetty do Romans. 
nonować, aby naczelników gminy mianowali sta- | Mieszkańcy tego miastą zbudowali na prędca 
Toć przecie wniosek o rozciągnięcie |cyrk, mogący pomieścić w sobie 6000 osób, i 
Ag nim urządzili przyjęcie dla Gambetty. Wy- 
|wzajemniając się im pięknem za nadobne, Gam- 


lotyng na rady szkolne miejscowe, i ucieka się okolicznościową, lecz wygłosił program, wytknął 


'samochcąc pod opiekę władz rządowych. Rady kierunek, którego na przyszłość trzymać się bę- 


Jeżeli powstanie pomiędzy nimi różnica zdań, jak drngiej lub trzeciej szkoły w Galicji za zby- okręgowe bowiem w większości swej są organa- dzie on i jego stronnictwo. Mowa Gambetty, 
to każda strona ma prawo udać się do Rady teczne, i že przeto nie uczyni zadość wezwaniu 


szkolnej okręgowej po rozstrzygnięcie. 


cnym na konferencjach nanczycielskich. 


nadzorowania dydaktyczno - pedagogicznego. 


W szkołach, gdzie jest więcej nauczycieli, 
dozorca szkolny miejscowy ma prawo być obe- wej 


sejmu. Namiestnietwo jednak wyraziło przekona- 
nie, że rząd da się skłonić do udzielenia częścio- 
subwencji dla utrzymania wyższej szkoły 


górnictwa i hutnictwa w Krakowie, jeźliby się 


W miejscowościach, gdzie dwie lub kilka Kraj zobowiązał do ponoszeBia reszty kosztów u- 
szkół Radzie szkolnej miejscowej podlega; może trzymania tejże szkoły, i jeźliby te koszta zo- 
być dwóch dozorców szkolnych, wyznaczonych do stały zmniejszone tem, 


że szkoła hutnictwa i 
górnictwa zostałaby częścią c. k. instytutu te- 


mi rządowymi i mianowanymi, i dają nieustan- którą w całsowitem brzmieniu przyniosły nam 
nie najgorszy przykład naruszania ustaw krajo- dzisiaj dzienniki francuzkie, zajmuje w tych 
wych. Mowca odczytuje na dowód kilka jaskra- dziennikach ośm szpalt bitych. Rzecz więe pro». 
wych zażałeń, które nadeszły do Wydziału kra- sta, że na dosłowny jej przekład nie mamy miej- 
jowego od Wydziałów powiatowych z prośbą o sca; zresztą są w niej ustępy, które tylko Fran- 
poparcie przeciwko nadużyciom szkolnych rud cuzów obchodzą. Natomiast te ustępy, które 
okręgowych. I Wydział krajowy w obszernem mają ogólne i zarazem programowe znaczenie, 
pismie do krajowej Rady szkolnej uczynił zadość podajemy w jak najbardziej dokładnem atre- 
temu żądaniu. szczeniu. 


Inni członkowie Rady szkolnej miejscowej chniczno- przemysłowego w Krakowie, w którym 


przekonać o ich stanie. Prawo wydawania po- instytucie, mogłyby także uczyć części przedmio- 
trzebnych zarządzeń nie służy wszakże pojedyn- tów, objętych w kursie górniczej i hutniczej szko- 
czemu członkowi, tylko całej Radzie. 'ły. Wydział krajowy zgodził się z zapatrywania- 
Członków miejscowej Rady szkolnej, zanied- mi e. k. namiestnictwa z tęm jednak zastrzeże- 
bujących swe obowiązki, może Rada szkolna 0- niem, Że sądził, Że należy się, aby e. k. rząd 
kręgowa karać grzywnami od 1 do 10 złr. w.a., sam poniósł koszta założenia szkoły, i żeby Wy- 
które mają być użyte na cele szkolne. ' dział krajowy miał udział tak w ustanowienia 
Gdyby w skutek takiego zaniedbywania o- planu organizacji pomienionej szkoły, jak i w o- 
bowiązków, sprawy szkoły miejscowej doznawać znaczeniu sposobu użycia każdorazowej subweu- 
niały uszczerbku, w takim razie Rada szkolna cji krajowej. Wydział krajowy wniósł tedy, już 
okręgowa będzie mogła dla zapobieżenia złemu na przeszłorocznej sesji, dotyczący wniosek do 
wprost od siebie zarządzić, co uzna za stosowne. Wysokiego sejmu, obliczywszy koszta dorocznego 
$. 29. Do stanowienia uchwał potrzebna jest utrzymania wyższej szkoły górnictwa i hutnictwa 
obecność więcej niż połowy członków. Uchwały przy instytucie techniczno-przemysłowym w Kra- 
zapadają absolutną większością głosów. kowie na 6000 złr. w. a. rocznie i wnosząc, by 
W razie równości głosów rozstrzyga prze- e. k. rząd zechciał koszta te w trzeciej części 
wodniczący, który ma także prawo wstrzymać ponosić. 
przeprowadzenie uchwał, sprzeciwiających się Komisja edukacyjna przychyliła się przeszłe- 
według jego zdania ustawie, i zasiągnąć natych- go roku w zupełności do wniosku Wydziału kra- 
miast decyzji Rady szkolnej krajowej. jowego, jak to wynika ze sprawozdauia, złożo- 
Przy obradach i głosowaniu nad sprawami nego do biura marszałkowskiego d. 29. sierpnia 
tyczącemi się osobistych interesów jednego z 1877 pod 596. Rzecz jednak nie przyszła pod o- 
członków, członek ten udziału mieć nie może. brady Wysokiego sejmu w skntek zamknięcia Iz- 
Zażalenia przeciw uchwałom Rady szkolnej by. Gdy jednak tego roku Wydział krajowy prze- 
okręgowej idą do Rady szkolnej krajowej. Wno- szłoroczny wniosek ponawia, komisja edukacyj- 
sić je należy w Radzie szkolnej okręgowej. Za- na wnosi: 
żalenia te, jeżeli zostały wniesione w czternastu Wysoki sejm raczy uchwalić: 
dniach po ogłoszeniu uchwały, przeciw której I. a) Sejm wzywa c. k. rząd do utworza- 
strona się żali, mają moe odraczającą, wyjąwszy nia oddziału dla górnietwa i hutnictwa z cha- 
gdyby zwłoka w wykonaniu uchwały przyniosła rakterem wyższej szkoły górniczej przy insty- 
dla szkoły niepowetowaną szkodę. tucie techniezno-przemysłowym w Krakowie. 
Sprawozdawceą jest dr. Małecki Antoni. i Sejm zobowiązuje się do pokrywania 
W sprawie objęcia szkoły rol- dwóch trzecich części kosztów utrzymania tegoż 
niczej w Czernichowie komisja dla oddziału z funduszu krajowego do wysokości 4.000 
kultury krajowej po zastanowieniu się nad doty- złr. w. a. rocznie pod warunkiem, że c. k. rząd 
czącem sprawozdaniem Wydziału krajowego pro- poniesie koszta urządzenia oddziału, i pokrywać 
ponuje: „,  , będzie resztę wydatków rocznych na jego utrzy- 
Sejm zgadza się na uznanie szkoły rolniczej manie, a nadto przyzna Wydziałowi krajowemu 
w Czernichowie za zakład krajowy pod warūu- prawo 00 uaZiału wak w ustśliowionia plana or- 
kami niżej określonymi i upoważnia Wydział kra- ganizacji pomienionego oddziału, jak w cznacze- 
jowy do zawarcia w myśl tych warunków umo- niu sposobu zużycia każdorocznej subwencji kra- 
wy z komitetem e. k, Towarzystwa gospodarczo- jowej, przeznaczonej na jego utrzymanie. 
rolniczego w Krakowie, jeżeli c. k. ministerstwo Sejm upoważnia Wydział krajowy do 
rolnictwa udzieli szkole coroczną dotację w kwo- przeprowadzenia z c. k. rządem rokowań o za- 
cie 5.000 złr. w. a., niemniej nadzwyczajną za- łożenie oddziału dla górnictwa i hutnictwa przy 
pomogę jednorazową w kwocie 12.000 złr. w. a. e. k, instytucie techniczno-przemysłowym w Kra- 
arunki wyżej wzmiankowane są nastę: kowie na zasadach powyższych, i poleca mu za- 
pujące : 'razem, ażeby z wyniku rokowań zdał sprawę sej- 


1. C. k. Towarzystwo gospodarczo-rolnicze mowi krajowemu na najbliższej sesji. Sprawo- skim P peta Areskim ae eton inos tlile 


ihistorje o usiłowaniach z Berlina i Petersburga 


w Krakowie oddaje krajowi na własność folwark zdaweą jest Wojciech Dzieduszycki. 
swój w Czernichowie wraz z całym inwenta- ; c 
rzem żywym i martwym, niemniej inwentarzem: Posiedzenie VI. d. 24. września, 
tamtejszej szkoły rolniczej, jej księgozbiorem, mu- ' Początek o godz. 11!/ Do laski marszał- 
zeami i innymi zbiorami. „i kowskiej złożono trzy wnioski: 1. Zatorskiego 
2. Kraj przyjmuje na siebie wszelkie długi z wezwaniem do rządu, aby zniósł ograniczenia 
hypoteczne ciążące obecnie na majętności czer- istniejące w mianowaniu auskultantów sądowych 
nichowskiej, a nadto dług Towarzystwa w kwo- 
cie 5.000 złr, w. a. powstały, w skutek zacią- sjińskiego z projektem ustawy budowniczej 
gnięcia bszprocentowej pożyczki z funduszu na dla wsi. 3. Franciszka Jasińskiego o zmia- 
postawienie korpusu ochotników galicyjskich. Ró- nę art. 19. ustawy wojskowej w tym duchu, aby 
wnież przejmuje kraj na siebie wszelkie 0obo- przy asenterunkach zapewniony był delegatom 
wiązki, jakieby spadły kiedykolwiek na Towa-; Wydziałów powiatowych wpływ stanowczy. 
rzystwo z tytułu dotychczasowego posiadania fol- | Spis petycji nie zawiera nic uwagi goduego. 
warku czernichowskiego i szkoły rolniczej w, Komisarz rządowy radca dworu Zaleski od- 
Czernichowie. powiada na dwie interpelacje, wniesione na dru- 
3. Kraj obowiązuje się utrzymywać w Czer- | giem posiedzeniu w sprawie przejścia dróg po- 
nichowie średnią szkołę rolniczą jako zakład wiatowych Baligrodzkiej i Krośniańsko Grabskiej 
krajowy z językiem wykładowym polskim pod|na etat rządowy jako dróg strategicznych. Treść 
bezpośrednim nadzorem kuratorji złożonej z trzech odpowiedzi krótko taka, żewszystko jest dopiero 


mają także prawo odwiedzania szkół, aby się to razie siły nanczycielskie, zużytkowane przy. 


i powiększył liczbę adjutów. 1. Franciszka J a- | 


I Karolyi. st mi 
| dymisji. Przed rokiem jeszcze miał uszarzać się, 
liż wyznaczona mu pensja nie jest dostateczną 


wemu. Ponieważ w nich i zasadnicze kwestje pe- 
dagogiczne poruszone zostały, uważał przeto Wy. 
dział krajowy za potrzebne, nim by przystąpił legata Wydziału krajowego i delegata c. k. To- 
do powzięcia stanowczej nad niemi decyzji, znieść | Warzystwa gospodarczo-rolniczego w Krakowie a 
się poprzednio z krajową Radą szkolną. Jakoż 


tak ważną jak najdojrzalej rozważyć, wyznaczy- księstwem Krakowskiem. R 
ła osobną komisję do zbadania owych petycyj I) 4. Kiaj obowiązuje się wszystkie dochody z 


członków, mianowicie z delegata e. k. rządu, de-|w stadjum rokowań, a zatem czy i kiedy będzie 


jaki rezultat, niewiadomo. 
Marszałek przedstawia sejmowi radcę 


pod nadzorem zwierzchniczym Wydziału krajo-|jeśnego Lettnera, który przybył na rozprawę o 
najwyższa ta nasza władza szkolna. ażeby rzecz wego królestw Galicji i Lodomerji z wielkiem | zalesieniu wydm ph Paia R 


p iaszczystych w powiecie Ni- 
skim i Tarnobrzeskim.  - 
Z porządku dziennego odesłano projekt znie- 


do rewizji, obowiązujących obecnie ustaw sz 0l- | majętności, którą otrzymuje na własność od c. k. sienia prawa propinacji w mieście Lwowie do 
nych, a gdzieby się to koniecznem okazało, do; Towarzystwa gospodarczo-rolniczego w Krako-| komisji administracyjnej. Projekt pierwszy w tej 


zaprojektowania odpowiednich zmian w tych u-!wie, obracać na rzecz szkoły rolniczej w Czer- 
stawach. Na podstawie elaboratu tej komisji po-, nichowie. 

wzięła potem Rada szkolna krajowa decyzję, pi-! 
smem z d. 13. lipca b. r. 1. 4.514 Wydziałowi nauczycieli szkoły rolniczej w Czernichowie, któ- 


mierze uchwalony przed parą laty nie otrzymał 
sankcji dla różnych wątpliwości administracyj- 


5. Kraj obowiązuje się tym z teraźniejszych |nych i technicznych, które sobie rząd przez 1'/, 


roku kazał ciągle wyjaśniać bezskutecznie. 


krajowowemu przedłożoną, w którem to piśmie rzy przejdą na etat krajowy, policzyć dotych-; Odysseę tę opowiedział pokrótce pan Jasiński 


oświadcza, że na podztawie swych dotychczaso- ezasowe lata służby przy szkole powyższej do e- 
wych doświadczeń uważa za rzeczywiście potrze-!merytury ; tym zaś, którzyby po objęciu szkoły 


bng zmianę kilku paragrafów tylko, w dwóch|w zarząd kraju posady swe utracili, udzielić je-|g 


krajowych ustawach szkolnych, mianowicie w u- ;dnorazowe wynagrodzenie, którego wysokość o- 
stawie, dotyczącej władz szkolnych nadzorczych znaczy Wydział krajowy w porozumieniu z ko- 
z d. 25. czerwca 1873 i w ustawie, normującej mitetem c. k. Towarzystwa gospodarczo-rolnicze- 
stosunki prawne stanu naaczycielskiego z d. 2. go w Krakowie. 
maja 1873. d 6. Jeżeliby zakład naukowy w Czernichowie 
Zmiany te uwidocznia Rada szkolna krajo- | przestał być zakładem krajowym, lub przestał 
wa w dwóch sformułowanych projektach do no-, być szkołą rolniczą, albo jeżeliby język polski 
weli odnośnych ustaw, w załączeniu wtedy przy- | przestał być jedynym językiem wykładowym w 
słanych Wydziałowi, a ten wziąwszy te projekta, tejże szkole, wreszcie, jeżeliby Wydział kra- 
wraz z powodami do nieh pod ścisły rozbiór, jowy z jakichbądź powodów przestał sprawować 


Aleks., popierając nowy projekt. 

Dalej w pierwszem ckytaniu wniosek W a j- 
arta o wymierzaniu pięcioleciów dla nau- 
czycieli szkół ludowych po krótkim  zalecenin 
przez wnioskodawcę odesłany do komisji eduka- 
eyjnej, a wniosek p. Tyszkiewicza 6 u- 
wolnienie spadków niżej 500 złr. wartości ma- 
jących od wszelkich opłat rządowych — do ko- 
misji prawniczej. 

Bez dyskusji przyjęto następnie w drugiem 
czytaniu wnioski dotyczące szkoły górnietwa i 
hutnictwa w Krakowie, które podajemy powyżej 
w rubryce sejmowej. : 

Z kolei wzięto pod obrady projekt zmiany 


przedłożył w powołanem wyżej sprawozdaniu 
swojem z d. 23. lipca r. b. Wys. sejmowi i swój 
także rezultat, w części z zapatrywaniem Rady 
szkolnej krajowej zgodny, w części od niego od- 
stępujący. 

Komisja edukacyjna, powołana do przedło- 
żenia ostatecznych wniosków nad tą całą, w ty- 


lu różnych instancjach traktowaną już Sprawę, | 


uznała za odpowiednie przedewszystkiem podzie- 


nadzór zwierzchniczy nad ta szkołą, natenczas 


(Godz. 1. posiedzenie trwa dalej.) 


| Korespondencje „Graz, Nar“. 


t 


Wiedeń 22. września. 


O Odkąd w odbytych tu naradach mini- 
sterstwa wspólnego, 1 niektórych ministrów wę- 
gierskich i przedlitawskich, Okazało się, że ani 
kolej Sissuk-Novi nie może być budowaną bez 
uchwały parlamentu węgierskiego, ani oba mi- 
nisterstwa nie mogą wspólnemu dostarczyć 40 
milionów dla opędzenia wydatków do końca li- 
stopada, wzięto się energieznie do przyspiesze- 
nia zwołania parlamentu węgierskiego Í Rady 
państwa, aby przedewszystkiem delegacje mogły 
jak najprędzej uchwalić nowy kredyt wojenny, 
a sejm węgierski kolej Sissak-Novi. Jeszcze nie 
jest pewnem, kiedy oba parlamenta będą zwoła* 


ne, ale w każdym razie zb'orą się nie późuiejj 


jak 17. października, być jednak może, że o kil- 
ka dni wcześniej będą zwołane. Mówią, że już 
na pierwszem pcsiedzeniu będzie Radzie państwa 
złożony jako naglący wniosek, wybór do delega- 
cji wspólnej, a po wyborze, posiedzenia Rady 
państwa mają być zawieszone aż do uchwalenia 
przez delegacje nowego kredytu wojennego, ma- 
jącego wynosić 100 milionów zł. W. a. 

Chodzi teraz o to, ażeby dia hrabiego An- 
drassego polityki usposobić przychylniej koła par- 
lamentarne wiedeńskie i peszteńszie. Robota w 
tym kierunku już się rozpoczęła. Jak przed 
uchwaleniem dawniejszego 60-milionowego kredy- 
tu, tak i teraz inspirowane korespondencje i or- 
gana przedstawiają hrabiego Andrassego poli- 
tykę, jako przeciwną trójessarskiemu przymie- 
rzu a walczącą 4 partją, która tego przymie- 
rza pragnie. Ztąd conclusum, že utrzymanie hr, 
Avdrassego przy sterze, zależy od tego, aby de- 


legacje wspólne nie robiły opozycji przeciwko 
wnioskom jego, a mianowicie przeciw nowemu 
kredytowi wojennemu, bo tylko tym sposobem 


zdoła hr. Andrassy skutecznie działać przeciw 
'prądom. dążącym do przywrócenik trójcesarskie- 
go przymierza. 

Kto chce wierzyć, niech wierzy. 
jednak zdaje, że od kongresu berlińskiego aż do- 
tąd, nie nie zaszło, coby wskazywało na naj- 
drobniejsze zamącenie dawaych bardzo przyja- 
źnych stosunków między wiedeńskim a berliń- 


robionych, dla spowodowania zmiany w kiero- 


|wnietwie gabinstu wiedeńskiego — są wymyślo- 


ne. Raczej nastąpiło jeszcza większe zbliżenie 
się niż odsunięcie. 

; Jednym z dowodów może być i zmiana am- 
basadora austrjackiego w Londynie. Hr. Beust 
uważany był zawsze za gorliwego stronnika przy- 


| mierze anglo-austrjackiego, i niemile był widzia- 


ny w Berlinie i Petersburgu. Po pobycie hra- 
biego Szuwałowa we Wiedniu rozeszła się po 
raz pierwszy pogłoska, iż zastąpić go tam ma hr. 
Hr. Beust nie podawał się weale do 


dla ambasadora austrjackiego w Londynie, gdzie 
reprezentacja jest bardzo kosztowna. Skorzysta- 
no z tego dopiero teraz i na podstawie przeszło- 
rocznego przedstawienia chcą go przenieść gdzie- 
indziej, lub też pozostawić do rozporządzalności. 

Są tu przekonania, że między Anglią a Mo- 
Skwą przyjdzie w niedługim czasie do zajść sta- 
nowczych. Rozpocznie się od Afghanistanu. Już 
telegramy doniosły, że emir Afghanistanu odmó- 
wił przyjęcia posła angielskiego na swoim dwo- 
rze i nie wpuścił go nawet na granicę do Afgha- 
nistanu. Poseł angielski od granicy wrócić mu- 
siał. Angielski rząd nakazał już w skutek tego 
wyprawę wojenną z Indji do Afghanistanu. Emir 
Afghanistanu ma na ten wypadek zapewnioną, 
pomoc wojsk moskiewskich. Anglia chee ubiedz 
emira i Moskwę i opanować pierwej Afghanistan, 
emira zrzucić z tronu, zanim Moskwa zdoła mu 
przyjść z pomocą. Równocześnie na naleganie an- 
gielskiego gabinetu, sułtan Abdul Hamid wysłał 
nadzwyczajnego posła do emira, aby go odwieść 
od przymierza z Moskwą a skłonić do powrotu 
do przyjaźnych stosunków z Anglią. Gdy wypra- 
wa angielsko-indyjska zbliżać się będzie do gra- 
nicy Afghanistann, stanie nadzwyczajny poseł na 
dworze emira, aby mu przedstawić ultimatum 
angielskie i radzić do zmiany polityki. Anglika 
a ultimatum i radą posłać nie było można, więc 
użyto posła tureckiego. 

Angielskiemu rządowi zdawało się, że poro- 
zumiawszy się z Moskwą w sprawie Turcji i 
przywiódłszy traktat berliński do skutku, od- 
wróci od Indji zamach, przygotowywany tam 


Mnie się 


Wyraziwszy wdzięczność swą mieszkańcom 
Romaus za tak świetne przyjęcie i za tyle oka- 
zanej mu sympatji, następnie nakreśliwszy w 
kilku dobituych rysach genezę powstania repu- 
bliki we Francji i dotychczasowy jej rozwój; 
zwraca się Gambetta do spraw bisżących, do 
częściowej zmiany sen:tu i do do pogłosek o dy- 
misji marszałka M«e Mahona. 

i „Wkrótce mają sę odbywać wybory do se- 
pant rzekł on. Okoliczność tę zużytkowały stron- 
|nictwa wsteczne, aby wywrzeć nacisk na wybor- 
| ow Rozpuściły. pogłoskę, że jeżeli wyborcy da- 
dzą swój głos kandydatom republikańskim, na- 
tenczas marszałek poda się do dymisji. Cel tej 
niecnej pogłoski jest widoczny. Ci co ją rospu- 
szczali, chcieli przestraszyć Francję tą walką, 
jaka ich zdaniem wywiązałaby się między strom- 
nictwami z powodu potrzeby obsadzenia prezy- 
 dentury. Owoż oświadczam stanowczo, że jeżeli 
i podobna myśl niekoastytucyjna, dziecię kaprysu 
a nie rozamnej polityxi, powstała w głowie mar- 
szałka, to między jego dymisją a wyborem jego 
następcy nie przejdzie i godziny czasu. A zdanie 
to moje opieram na tem, że pragaę tak Samo, 
jak wszyscy republikanie, aby najwyższa posada 
władzy wykonawczej nie podlegała już odtąd we 
Francji ciągłym i nieustannym fluktuacjom. Pa- 


jmiętajmy bowiem panowie, że wtedy dopiero bẹ- 


dziemy mogli sobie powiedzieć, iż ufuudowaliśmy 
stale rzeczpospolitą w kraju, kiedy wolni będzie- 
my od wszelkich restauracyjnych projektów stron- 
inictw monarchicznych, kiedy nie będziemy w 


| trosce o to, co zrobić, jeżeli prezydent rzeczypo- 
„spolitej poda się do dymisji. Zresztą on się nie 


| 


poda, niema wcale tego zamiaru i nikt nie pra- 
gnie, aby się podawał. Wybierajmy więc śmiało 
republikańskich senatorów, a Żadna ztąd bieda 
nie spadnie na Francję. 

„Tym wyborem dokończymy pierwszego sie- 
dmiolecia dziejów rzeczypospolitej, zamkniemy 
pierwszy okres jej istnienia. Nastąpi drugi, a W 


dewszystkiem uwagę zwrócić na naszą armię. 
Wiele już w tej sprawie zrobiono, ala wiele je- 
szcze pozostaje do roboty. Politykę musimy sta- 
nowczo i raz na zawsze zjej organizacji wykla- 
czyć. Wojsko nie ma prawa politykować, ale za- 
to jest obowiązane w całym swym składzie od 
najniższych do najwyższych stopni szanować pra- 
wa i istniejące instytucje. Owóż podczas gdy my 
wszelkich usiłowań dokładamy, aby zniszczyć W 
armii zarzewie politykomanii, stronnictwa prze- 
ciwne wzystko robią, co tylko mogą, aby je roz- 
niecić. Tym niecnym zamiarom kres stanowczo 
położyć musimy. 

„Drugą sprawą, którą się zająć musimy, jest 
putyfikacja sądownictwa. Mówiąc to, nie my 
jednak wesle godzić na zasadę nienaruszalnoś 
władzy sgdziowskiej. Ale niemniej przecie jestem 
za tem, aby rząd obmyślił drogę, któraby się go” 
dziła i z ową zasadą, a zarazem uwolniła | 
od tej kohorty sędziów, którzy wprowadzają W 
sądownictwo politykę, i dążą do obalenia istnie- 
jącej formy rządu. 

„Trzecią sprawą jest kwestja religijna, kwe- 
stja piekąca. Muszę bowiem zwrócić uwagę na 
niebezpieczeństwo, jakiem grozi nam duch ultra- 
monizmu, dach syllabusa, duch ciemnoty, które- 
go celem jest ogłupienie narodu. Musimy tedy 
raz i stanowczo duchowi temu wojnę wypowie- 
dzieć, musimy uregulować stosunek kościoła do 
państws, albo lepiej państwa do kościoła. 

„Czwartą sprawą jest sprawa szkolna. Zro- 
organizować musimy predoni elemei- 
tarne szkoły, wyrzncić z nich wszelkie zabytki 
barbarzyństwa, wszelkiego ducha przesądów i 
ciemnoty, słowem wykształcić musimy na nowych 
podstawach nowe pokolenie. A gdy mówię poko- 
lenie, rozumiem przez to obie płci, bo w sprawie 
oświaty nie czynię Żadnej różnicy między męż- 
6żyzną a kobietą. Są to dwa społeczne czynn: 
których zgoda i wspólność duchowa jest zg 
dnie potrzebna. Zamiast więc za pomocą od- 
miennego wykształcenia oddalać je od siebie na- 
wzajem, musimy raczej zbliżyć je ku sobie, wpo- 
iwszy w nie te same zasady, te same myśli, te 
same idee. Wyróbcie naprzód wspólność umysłów 
między płciami, jeżeli checie, aby potem powstać 
mogła prawdziwa wspólność sere (salwy okla- 
sków.) = 

„Zreorganizować musimy także szkoły śre- 
dnie i wyższe. Co do średnich, musimy się po- 
starać o to, aby one przestały być rzemieślni- 
czemi warstatami ; co się zaś tyczy uniwersy”,- 
tetów, to musjmy odebrać katolickim uniwersy* 
tetom prawo wydawania dyplomów. 

„Musimy wreszcie baczną uwagę zwrócić na 
nasze finanse, na nasze rolnictwo, handel i t. p. 
Gdy to wszystko pomyślnie urządzimy i szczę* 
śliwie przebędziemy drugi okres rozwoju naszye 


nim sporo dla nas pracy. Będziemy musieli prze- ` 


wraca szkoła napowrót do Towarzystwa gospo- 
darczo-rolniczego a Towarzystwo odzyskuje wła- 
ność wszystkich przedmiotów, wyliczonych w 
ustępie pierwszym, bez obowiązku zwrotu wkła- 
dów przez kraj poczynionych. 4 

1. C. k. Towarzystwo gospodarczo -rolnicze w 
Krakowie może w razie rozwiązania się, Wszy- 


ustawy o nadzorach szkolnych, który również 
podajemy powyżej. Ks. Jasieniecki wniósł przej- 
ście do porządku dziennego, ale nie uzyskał po- 
parcia, mimo to Izba przyzwoliła, aby sprawo- 
zdawca Małecki wyjaśnił rzecz, jako potrze- 
bną i pożyteczną dla rozwoju szkolnictwa na- 
szego w myśl bardzo uzasadnionych doświadcze- 
niem petycyj Towarzystwa pedagogicznego. 


przez Moskwę. Tymczasem nadzieje te zawiodły, 
Moskwa swą antiaugielską politykę w środkowej 
Azji prowadzi dalej i już doprowadziła do woj- 
ny u granie Indji, w której zapewne i wojska 
moskiewskie wezmą udział. 


instytucyj republikańskich, natenczas będziemy 
już bezpieczni o los i świetność drogiej naszej 
ojczyzny. * 


Kampania austrjacka w krajach tureckich. * 


| stkie prawa, przyznane mu niniejszą uchwałą, 


przelać na trzecią osobę. W rozprawie specjalnej zabrał głos p. Hans- 


lić ten przedmiot na dwie części. W niniejszem 
sprawozdaniu podaje wnioski do zmiany para- 
pw tylko w samej ustawie z d. 25. czerwca i A 
tyczy (Władza szkolna nadzorcza), to zaś, co do- Wydział krajowy obejmuje szkołę rolniczą 
wia PU z d. 2. maja 1873 (Stosunki pra-|w Czernichowie na rzecz kraju i utrzymywać ją 
piept pe nauczycielskiego), będzie stanowiłoj będzie aż do 1. stycznia 1880 roku w tym sa- 
nastąpić prawozdania drugiego, później mającego|mym stanie i tymi samymi funduszami, jakimi 
F dotąd utrzymywaną była. 


Nadto proponuje komisja następującą re- 
zolncję: 


ner, i zgadzając się na zmiany, proponowane n 
$. 16. i 29., sprzeciwia się projektowanej zmia- 
nie §. 11., jako noszącej cechę niezwykłą, narn- 
szającą ustrój organizacji szkolnej, gminnej i au- 
tonomicznej. Zmiana ta wzięła swój początek z 
zeszłorocznego wniosku Wojciecha Dziedaszye 
kiego, który nie przyszedł pod obrady, a zatem 


Program Gambetty. 


, Były dyktator z Bordeaux wybrał się w tych 
dniach w podróż do południowych prowincji 
Francji i przy tej sposobności we wszystkich 
większych miasteczkach wygłaszał okoliczno- 
ściowe mowy. Ludność witała go wszędzie z 
szalonym entuzjazmem, dobrowolnym,  pozba- 
wionym wszelkiej cechy oficjalnej, a jednak prze- 


Do Neue freie Presse telegrafują z głównej 
kwatery pod Pirkowaczem: „Dla wykonanić 
skombinowanej operacji trzeciego i czwarteg® 
korpusu przeciwko Tuzli wyruszyło czoło czwa" 
tego korpusu d. 16. t. m. Jeszcze dnia 15. by? 
linia Tribowa-Planina obsadzoną przez powsta 0 
ców. Nasze przednie straże mialy kontakt z DIŚ" 
przyjacielem. Korpus obsozował swą główną siłę 


w dolinie Bosny. Pod osłoną nocy i gęstej mgły 
trwającej przez całe przedpołudnie d. 16. t. m. 
rozpoczął nieprzyjaciel odwrót Gdy mgła około 
południa opadła, a patrole o odwrocie nieprzy- 
jaciela znać dały, natychmiast odkomenderowane 
trzy bataliony 45. pułku piechoty brygady Wald- 
statten drogą na Lipacz i Han Serajsky ku 
Graczanicy; ruszyły one z podziwienia go- 


wając je do tego międzynarodowego nuezczenia na- 
szego pisarza. 

* Wczoraj rozpoczął się egramin kwalifikacyjny 
kandydatów i kandydatek stanu nauczycielskiego, 
na który z rozmaitych stron kraju przybyli nan- 
czyciele szkół ludowych. Dotąd zapisało się do e- 
gzaminn około 700 osób, pomiędzy temi 235 ko- 
biet, Kilka dni potrwa egzamin pisemny, ustny za- 


— Z Sambora. Z koncertu przez pannę Feli- szczegółów o miejscowości: w jakiej mianowicie 
cję Switalską dnia 24. sierpnia b. r. w naszem gubernii to się zdarzyło — dzienniki nie za-' 
mieście na korzyść tutejszego Towarzystwa pomocy ; mieszczają) rozbitą została wśród dnia, na goś- 
naukowej danego, uzyskało Towarzystwo czysty ;cińcu, poczta pieniężna, przyczem zrabowano 
dochód w kwocie 93 złr. 39 et. w, a. Za tak sku- około 300 tysięcy rubli i zamordowano dwóch ' 
teczne poparcie celów tego Towarzystwa składa wy ludzi: wożnicę i poeztyliona. Dzienniki powiada- 
dział Tow. p. Felicji Świtalskiej i wszystkim, któ- 'ją, że są poszlaki niewątpliwe, iż sprawcami tej” 
rzy w tym koncercie brali udział najszczersze po- zbrodni są nihiliści, których w tej okolicy nie“ 


czytaniu ci członkowie górę wzięli, którzy 

do porozumienia z rządem na podstawie 

praktycznych wymogów rzeczywiście dążą. 
Brody d. 24. września. Wczoraj zwidziło 


wystawę pszczelniczo-ogrodniczą 1.500 osób, na 
żądanie przedłużono wystawę do środy. 


dng szybkością i jeszcze tego samego dnia 080- bierze około miesiąc czasu. 
dzinie 10. wieczór obsadzili Graczanicę, niena-| + W zakrystji kościoł OO. Dominikanów wy- 
potkawszy nigdzie nieprzyjaciela. Już jednak ra- ztąwiony został wczraj obraz przedstawiający Chry- 
no d. 17. nad strumieniem Lozny nastąpił zno- gtngą na krzyżu pędzla prof. Ottoniego. Obraz ten 
wu kontakt z nieprzyjacielem, gdzie też przy- malowany jest na sposób znanej powszechnie gło- 
szło do małych utarczek. ; „wy Chrystusa, Jerzego Maxa. Chrystus na tym o- 
Dnia 17. ruszyły także główne siły korpu- prayje patrzącemn zdaleka przedstawia się z oczy- 
su. Kolumna lewa (brygada Bruckner w Sile 5 mą wzniesionemi do nieba. zbliska z okiem za- 
batalionów) pomaszerowała na linię Tribowa- zzawionem. 
Planina, prawa zaś (3 bataliony brygady Wald- ; 
stätten) z Lipacza na am Sera ih środek 
zaś podążył na Stanicę i Brysnicę. waym cë- z vonat ra ach - ; ła. 
lem dla wszystkich była Graczanica. Tabor podą-. a z e EC) SE ai SER p 
żył za kolumną środkową. Dwa bataliony pułku względzie kraj, dyrekcja poczt wysłała okólniki do 
10. odkomenderowane zostały e s AE Do- podwładnych urzędów pocztowych, jednakże dotąd 
boja do Maglajn, zkąd d. 18. udać się miały na bszużytecznie, bo i teraz zamiast otrzymywać jak 
Lukawę i Melino Selo do Lnbacza. Straszliwa należy wypłaty w dniach 14. kupcy nasi czekać 
burza, jaka nastąpiła w nocy d. 17. utrudniła muszą na zaliczkę o wiele dłużej. Spodziewamy się, 
posuwanie się taboru. Nawet w normalnym stanie 4 deeżkojsewówet okiialkaswój «die wie WE: 
bardzo„uciążliwa droga z doliny Bosny do Sta- 


W teatrze hr. Skarbka, 
We wtorek dnia 24, września 


TRAVIATA 


Opera w 4 aktach Józefa Verdiego. 
Kapelmistrz p. Henryk Jarecki. 


Początek o godzinie 7mej wieczór. 


Jutro: PRZED ŚLUBEM. 


dziękowanie. jbrak. Fakt drugi: W Charkowie zamordowany | 
Czerniowce dnis 20. września. (Wybory, , został podoficer żandarmerji wystrzałem z rewol- 
czytelnia polska i p. Kochanowski, nasi patrjoci.) Weru. Sprawca morderstwa nazwikiem Fomin, ' 
Wybory do sejmu bukowińskiego ukończone; skład :nie usiłował zupełnie ratować się ucieczką, a 
sejmu jest następujący : 11 c. k. urzędników poli-|gdy go njęto i prowadzono do aresztu, z zadzi- | 
tycznych, 4 c. k, nrzędników sądowych, 2 e. k.|wiającą obojętnością tłamaczył policji, że darem. | 
profesorów, 9 właścicieli większych posiadłości, 1|nie się trudzi i próżno go będzie więzić, gdyż | 
adwokat, 1 radca konsystorjalny, 1 kupiec, 2 gło-|koledzy dali mu słowo, bądź co bądź uwolnić 
sy wirylne (metropolita i rektor nniwersytetn), ra-|go niezwłocznie, chociażby był zamknięty nawet 
zem 31. Podług narodowości: 12 Niemców, 10 Ru-|pod ziemią. Jakoż koledzy dotrzymali słowa. Nie 
munów, 6 Rusinów, 1 żyd, 2 wątpliwych t. j. ta-|dalej, jak w dziesięć dni po uwięzieniu Fomina, Przyjechał dnia 24. września 1878, 

kich, którzy dotychczas swej narodowości wyjawić j4 mianowicie dnia 11 września z więzienia Char- HOTEL ZORZA : St. hr. Badeni z Radzie- 
nie chcieli. Chłopa niema żadnego. Marszałkiem |kowskiego ucieka 11 zbrodniarzy zwykłych z sali |chowa. K. Małachowski z Moskwy. 

krajowym będzie br. Aleksander Wasilko, który | więziennej wspólnej a dwunasty zabójca żandar- HOTEL KUROPEJSKI: J. hr. Pruszyński z 
przed secesją tak zw. federalistów ten urząd przez|ina, Fomin, z oddzielnej celi górnej, a uciekają| Moskwy. A. Kobylański z Kołomyi, M. Dick s 
7 lat sprawował, człowiek zdolny i energiczny. wszyscy przekopem podziemnym zrobionym pod | Wiednia. 

Na tydzień przed wyborami przysłał p. Ko-j fundamentami gmachu, zagłębionemi w ziemi na HOTEL LINGA: O. Orłowski z Tarnopola. 
chanowski, dotychczasowy marszałek krajowy, dla| 15 arszynów i ciągnącym się na dwadzieścia kilka, J. Schillinger z Wiednia. R. Renker z Wiednia. 
czytelni polskiej do 800 tomów różnych dzieł, mia-|sążni, pod całym podwórcem, daleko po za mur J. Glanz z Przemyśla. K. Stupnicki z Przemyśla. 
nowicie treści historycznej i prawniczej, przez co| Więzienny, aż do dworca kolei żelaznej. Zdaniem W. Dobrzański z Botuszan. 
biblioteka naszego towarzystwa znacznie się po- | Znawców nad zrobieniem takiego podkopu musia- ROTEL ANQGISLIKI: K. Jankiewicz ze Sta- 


* Już kilkakrotnie powtarzały się zażalenia 


przeciw nrzędom pceeztowym na prowiucji, które 


A r Ek _oatrzyć zechce, bo na zwłoce takiej wypłaty cierpi 
nicy, W” i obeenis jak największego WYtĘ- mocno handel drobny, który nie rozporządza zna- 
żenia sił, aby ją tabor mógł przebyć. Zarekwiro- ozuym kapitałem. 

wanc. wszystkie zwierzęta pociągowe z okolicy , l 

Doboju. Do dział ciężkiego kalibru i wozów z Jako główni przysięgli zostali wylosowani na 


większyła. ło pracować dniem i nocą kilkunastu ludzi przy- 
Na korzyść rannyeh i rodzin powołanych żoł-; najmniej przez kilka miesięcy, a co robiono z 
nierzy odbywają się składki, koncerta, festyny, mn-| niezmierną ilością ziemi, wydobytej ztamtąd i 


nisławowa. M, Rokosowski Tarnawicy. M. Z. Ser- 
watowski z Rajtarowic. B. Skibniewski z Balic. J, 
Wang zo Stanisławowa. 


amanicją trzeba było po 16 koni zaprzęgać, a kadencję rozpoczynającą się z d. 14. października:| sskajne produkcje i t. p. Aranżerami są po części | zmikłej bez śladu? nikt się domyśleć nie może. | MR ZEENROEZOZZNRCZEROONZEENRNEANANA 


gdy często i te nie wystarczały, ulokowano dro- pp. Jędrzej Rudolf, kowal; Chaim Elster, właściciel|ingzje, goniący za orderami i dobrze płatnemi| Bądż co bądź, Że.przekopem ueiekłi aresztanci wów, z Izby handlowej 24. września. 

bnemi oddziałami pułk 49 po stronach we i Ak ię A iin dan, pansa miejscami. Niejaki p. „*x: usunięty suplent gimna- A sali, w której Się właśnie przekop zaczynał, H i 'Akoje la sw t 

celu niesienia pomocy ugrzęz I wozom 1 GrA Woinborgen. Wiszniewski Karol gł dóbr Patlaty- zjalny, który w wszystkich knajpach burszowskich |to nie dziw, ale jakim sposobem uciekł z-nimi (bez kuponu bieżącego). 

łom. Wieczór stanęła główna kwatera w ra- | AT ę A = ra nah Ta rej wodził, napisał kilka artykułów w Czernowit: Fomin, uwięziony osobno w górnej celi, której| Kolej galic. Karcla Ludwika 232 — 234 50 

cza, zes iato r jeni koli bel Bchmelkes wł real. R Żółkwi; Jan, Strzelecki, AR aa 1 przy Lala ara; RZ ow” azt ai X ta ro KORO wp Jaja 129 | 
Dnia 18. przedsięwzięto rozzbrojenie okolic, a ża asi. yeti Mr »|lizmem t otrzymał za to nietylko miejsce przy in- tajemnica owych Kolegów Fomina, którzy muj Banku hip. galie. po 209 złr. . 250 — 254 — 

Grraczanicy. Usiłowanie przyprowadzenia doskatku wł. dóbr Knkizów, Samne eintraub, wł. real;|nym zakładzie nankowym, ale także i przy biblio-|dali słowo, że go wyzwolą, a może i dozorców a kred galic. po 200 złr. 216 — 220 — 


Rachmiel Landnn, wł. domu; Szymon Berysz Szren- 


dnia tego komunikacji na Dobrowiczę ku Grada- i 
zer, mydlarz; Antoni Józef Ostoja Rogosz, wł. dru- 


więziennych, gdyż władze śledcze aresztowały z 
Gzacowi z korpusem czwartym, nie odniosło skut- 


tece uniwersyteckiej i przy gazecie urzędowej. Czy | w. l l 
nich kilku zaraz po wykrycin ncieczki. 


, ; YE. Listy zast. va 100 złr. 
i u waa tnk nagradzają ludzi, którzy swój patrjo- 


(bez kuponu bieżącego). 


ku, chociaż oddziały komnuikacyjne korpusu |karni; Engeniusz Wędrychowski, urzędnik gal. ka-|tyzm tylko piórem manifestują? Exempla trahunt! — Momie Erea galio. orii 60 
czwartego już dniem przedtem zapuszezały się jsy Oszczędności; Marcin Hillich, wł. real.; Franci- Członkowie akademickiego towarzystwa „Ogni- Wiedeń 23. września. Sprawozdawca a amy "a> % ad 25 81 > 
w owym kierauku Dnia 19. koutynuowano marsz |szek Herman Viebig, szynkarz; Józef Trauner def ako“ zamyslają urządrić po ferjach kilka wieczor-|serajewski do „Pol Corresp,* z uwaf s a > 5 , oke 85 60 86 50 
aż do Niricziny, d. 20. do Dubośniey. Tabor po- | Tranenberg, wł. real; Wincenty Dworzak, wł. re- ków deklamacyjnych, połączonych z odczytami, któ-|o; na świ wodzenie wojsk ich | Banku kipot. galio. 6 prot, 90 10 9i 10 
trzebował dwóch dui, aby dotrzeć do Stanicy, alności w Mostach Wielkich; Skarbek Ludwik, sto-fpe przeszłego roku bardze dobrze wypadły. gl na świetne powodzenie wojsk cesarskich Galic EN kred Ep gas? 90 91 50 
zkąd z powodu dobrej drogi marsz szybcej się larz; Bonifacy Stiller, wł. real; Jan Jarosiewicz} Kraków, 23. wrzesnia, Konserwator za- pod Senkowicami, twierdzi z apodyktyczną TIL. Listy dna 4, Er je 
odbywał. W miarę jak główna kolumna postępo-iwł. real; Bojarski Michał, wł. domu; Franciszek|,vty,w pomnikowych prosząc magistrat o współn-|Prawie pewnością, że powstanie bośniackie | Ogóinego roln. kredyt. Zakładu 
Wał, ustawiano telegraf polowy, tak iż koman- Fok=m kotlarz; Józef Krasiński wł. real, Jan] azia} w sprawie wielkiego ołtarza w katedrze na|w najważniejszej części swojej do kilku ty- dla Galicji i Bukowiny 6 pret. 90 26 9Ł 30 
da korpusu zostawała bez przerwy w połącze- jBrener, wł. dóbr Sucha wola; Henryk Kraus, wł.| Wawelu, pragnął wydelegowania komisji biegłych godni stłumionem będzie. Zaznacza dalej, że IV. Obligi za 100 złe. 
niu z Dobojem. Wezoraj w południe nadeszło od domu komisowego; Dominik Śniadowski, wł. real.; techników, któraby orzekła, czy ów ołtarz zagrała| wędł RA , , moje a debria 82 715 83 75 
naszej lewej kolumny doniesienie, iż dostrzeżono , Karol Rosadziński, wł. real; Alojzy Panlo, wł. niebezpieczeństwem upadku — czy jego restauracja Iro gł oba nades ijoli od wazystą Obligacje Suna Zakł, kr. wł 6°] 90 — 51 — 
na drodze Srebrnicko-Lipnickiej kolumnę wojska ; real; Wicenty Gottleb, wł. dóbr Dołhomościska;| oy stpełnego Przódgdowiniagjest możebna — Sre- kich oddziałów i wojska cesarskiego, ani BOżyczkakkeaj: s r. 1548 a í i "20 — 91 28 
korpusu czwartego. Jeszcze tego samego dnia u- dr. Karol Maly, adwokat krajowy; dr. Robert Czaj-i o cie, ileby kosztowała? Magistrat zajął się obe-|Chrześciańska ani też mahometańska ludność |pgy miasta Krakowa 1 14 26 1550 
Siłowano połączyć się z nią zapomocą „patroli , kewski, adwokat; Michał Witkowski, właśc. real.; cnie zbadaniem ołtarza, w celu dania konserwato-|Bośnii przeciw wojskom cesarskim nie WYS , + Stanisławowa . . IOTEWZIW= 
onnicy; skonstatowano także wczoraj jeszcze, Markus Michter, wł. real, w Janowie; Aron Schild, rowi odpowiedzi na pierwsze pytanie, delegując ko-|stępywała. W ogólności biorą udział w wal- Ya Most: 
że Rawna-Tresnja (w stronie południowo zacho- wł. real; Władysław Czerkawski, dzierżawca dóbr misję policyjno budowniczą, której czynność p. dy-|ce przeci isk ki d -| Dukat holenderski 545 555 
dniej od Do'usj Tuzli) obsadzoną jest przez nie-, Gaje; Edward Ubysz, wł. dóbr Kamienopola. rokist budownictwa Moraczewski wspólnie z p. re- przeciw wojsku cesarsxiemu po uszczani a - Ż > 549 559 
przyjaciela Mahometanie zówsząd, którędyśmy! _ Jako sastępej PSE zs talk ylos ferendarzem Umińskim dziś rozpoczęli. „ją mos 4 ch duchownych a przez woj- Napoleoudor di NP 934 9 44 
maszerowali, pouchodzili; nie zastaliśmy także RI: pp. Feliks Dybnś, wł. domu; Angust Barbaro, Dziś odbył się pogrzeb ś, p. Andrzeja Józef- skowe i cywilne władze tureckie popierani Półimperjał roayjski e i 956 970 
większej części ludności chrześciańskiej, która emerytowany major i wł. domu; dr. Emanuel Roiń-|,. i. dyrektora seminarjam nauczycielskiego męz-| mahometanie. Ze wszystkich stron nadcią-[ Rnbel rosyjski srebrny 171 igi 
jakoby zmaszoną była brać udział w robotach; ski, adwokat; dr. Bronisław Łoziński, koncypista TE A wszystkich atron rajal gaja liczni mieszkań E E e papierowy 119 121 
fortyfikacyjnych pod Tuzlą. Dziś rano kontynuo- | Wydziału krajowego; dr. Radziszewski Bronisław į 06% > ; „A: kt 808 „ezni mieszkancy SH A mik niemiecki Ę 

y ymyca p 4 4 y i h A przybyli nanczyciele, by wziąć ndział w tym smn-|homet do S d +h miast 109 marek niemieckich . , . . 5750 5850 
Wano marsz na Tuzlę dyspozycje marszu przy- | prof. uniwersytetu; Karol Józef Schwarz, fryzjer; tuym obrzędzie i oddać ostatnią nsłngę mężowi na me anie 0 erajewa 1 do „Iayć I Srebra ją U 100 — 101 50 
puszczają mośłiwość zetknięcia się z nieprzyja- , dr. Maksymilian Sokal, adwokat; Walenty Bauro- polu wychowania ptbliczneg s pełnemu zasług. Ze wyglądając z utyskiwaniem końca powstania, Kapony w srebrze s 99 59 101 — 
cielem. Napad na Tuzlę, nie był jednak na dziś wicz, wł. domu; Emil Kosselbaner, urzędnik banka fT Sowa przybyli członkowie Rady szkolnej pp. Saw |Í udają się pod ochronę armii austrjackiej. SP EPPO REAR OOOO WROC 


w planie. Czoło naszej przedniej straży, do któ- | hipotecznego. 

rego przyłączył się także komendant korpusu ze Wiadomości lokalne. Przypomina- 
Rwym szefem sztabu, dotarło na Han Pirkowacz |my, że za spokój dnszy ś. p. księcia Leona Sa- 
ua jakie tysiąc kroków do zachodniego frontu | pjehy, byłego marszałka krajowego, odprawi się 


Praga, 24. września. Przy wczoraj- 
szych wyborach większch niefideikomisowych 
posiadłości wynosiła większość stronnictwa 


czyńiski, Stndziński i Czarkowski; z miejscowych 
zaś zakładów nankowych towarzyszyli pogrzebowi 
licznie zgromadzeni profesorowie uniwersytetu, szkół 


WIEDEN 23. września 187}. 
godzina 2 minat 23. południa. 


srednich i lndowych, radcy miejscy, oraz młodzież 


konstytucyjnego w przecięciu 74 głosów. Nie 


Pozycyj nieprzyjacielszich. Nieprzyjaciel bardzo i jutro nabożeństwo żałobne w kościele 00. Domi- 


Silnie obsadził grzbiety wyżyn Liubacza ; spo-; 
Strzeżono gotowe lub też budujące się oszańco. | 
Wania i łatwo dostrzedz można było, jak się 


nikanów. 


üze, iż powstańcy w Tuzli bronić sią będą, Wlndzi zdołano go związać i odwieżć do szpitala, 
rym to razie oczekiwać należy bardzo gwał- 
łownych walk.“ 


J., że Kulen Waknf, mała warownia na granicy |w pokoju. 
thorwackiej obserwowaną jest przez landwerę, lecz 
Powątańcy zagrażają oraz warowni austrjaekiej Ob- 

j, — pokazują się także koło Prosiczeni Kamen. | ,,,, 

od Bihaczem Anstrjacy naprawiają okopy, 2 po- 
Wstańcy, którzy się ztamtąd wycofali, zajmnją drogi | 
Prowadzące w głąb kraju. 

Pesti Naplo dowodzi, że Węgry mimo całego | dobroczynny. 


pułków. Z tych zmobilizowano dotąd 42 pałki, ł 
à miazowicie 27 węgierskich i 15 przedlitawskich. 
Jazdy zmobilizowano 6 pułków, a między təmi 5 
Węgierskich. 


cia do niego. 


ostatecznie bez skutku, 


świetniej wypadła. 


„Kronika miejscowa i zamiejscowa, 
Lwów dnia 24. września. 


|. * Bardzo smutno przedstawia się sprawa ksią- 

iek azkolnych, zwłaszcza w niższem gimnazjum. 
Nie dość bowiem na tem, że w drugiej jaż klasie, 
Wezeń potrzebuje okołz 15 rozmaitych książek, któ- 
te kosztują razem kilkanaście guldenów, najgorsza 
Węcz, i£ wielka liczba książek przepisanych zu- 
Delnie jest wyczerpana w handlach księgarskich, 

ezom najgorzej wychodzą uczniowie, którzy I u- 
zyć sig nie mają z czego, i znosić muszą niewinnie 
Uwagi nanczyciela. Władze szkolne powinne były 


tak obszerny a tak wdzięczny. Winniśmy tutaj 
zanotować fakt, że ile razy podobna przyjemność 


wdzięcza nauczycielom tut. sominarjnm a szczegó!- 


W napadzie szału usiłował wczoraj odebrać 
` ‘sobie życie Sebastjan Ł. tapicer, zamieszkały pod 
Wśród tych robót przejeżdżaii konno oficerowie 1, 43 przy ulicy Halickiej, Gdy mu chciano prze- 
armii regularnej. Pułk rezerwy nr. 70. przycho-! szkodzić w wykonania tego zamiaru, bronił się tak 
z Maglaju, tu się z nami dziś połączył. Są- | gwałtownie, że zaledwie przy.pomocy kilku silnych 


W kamienicy pod l. 48 przy ulicy Wekslar- 
i skiej na dole zawalił się wczoraj wieczór snfit w 
Z Ottoczaca d. 22. b. m. donosrą do Deutsche pomieszkanin stróża. Na szczęście nie było nikogo 


— (Z) Tarmopol 23. września, (Odczyty 
atury,) Dochodzi nas miła wiadomość, że pah 
Szafran, prof. tut. seminarjam zamierza w miesiącu 
i listopadzie mieć 12 prelekcji s historji literatnry 
f polskiej — jeżeli się nie mylimy — na jakiś cel 
E itai Tym radośniej witamy tę wiado- 
Watrgtu swojego do okupacji, ponieśli daleko więcej mość, ile że w mieście naszem daje się czuć wszelki 
Straż na niej niż Przedlitawia. Wspólna armia liczy |brak ruchu umysłowego — rzekłbym nawet poczu. 
Wszelkie usiłowania lndzi dobrej 
woli podjęte kiedykolwiek w tym kierankn, zostały 
Szanowny prelegent dał 
się już poznać z swej prelekcji „o Konradzie Wal- 
lenrodzie”, która ze wszystkich — jak o tem słu- 
sznie w swoim czasie napisał „Podolanin*, naj- 
Było w niej pełno życia i 
prawdy, styl jędrny a potoczysty — wymowa do- 
sadna i gładka, organ mowy mile ucho uderzający, 
Żywimy zatem niepłonną nadzieję, że publiczność 
tutejsza tak ze względu na cel dobroczynny, jako- 
też i pożytek dnchowy, liczny zawsze w tych pre- 
łekejsch będzie brać ndział, które znowu szanowny 
prelegent odwdzięczając się publiczności, w pra- 
wdziwą biesiadę zamienić potrafń, mając materjał 


spotka tutejszą publiczność, zawsze takową %a- 


nie pp. Szafranowi, Boberskiemu, dr. Dniestrzań- 


szkolna. W kościele N. P. Marji przemówił ks. 


sem, Braunera i Sladkowskiego wicepreze- 
sami. W specjalnych sprawach sejmowych 
będą młodoczesi odrębny klub tworzyć. 


pogrzebuwy prowadził ks, prałat Dunajewski, który 
także odprawił sumę. 'Tramnę zdobiłe kiłkanaście 
z rożnych stron nadesłanych wieńców, które w dro- 


cy wniosek: „Walne zebranie upoważnia wydział 
Tow., aby ten w razie uzyskania odpowiedniej sub- 
wencji ze strony Wydziału krajowego lnb sejmu 
na lat pięć, zobowiązał się imieniem Towarzystwa 
tatrzańskiego wobec ministerstwa handlu do zadość 
uczynienia warnnkom, pod któremi ministerjam to 
przyrzeka opłacać nauczyciela tejże szkoły, i łożyć 
na jej utrzymanie. 

Warszawa. Z rozporządzenia zwisrzehno- 
ści szkolnej, wzbronionem zostało zajmowanie od- 
dzielnych pomieszkań przez nezniów, chociażby na- 
wet z klas wyższych. A jeżeli z nich który niema 
rodzieów, ani krewnych, w takim razie pod zagro- 
żeniem wydalenia go z gimnazjum, obowiązany 
jest umieścić się na staneji u osoby posiadającej 


„Standard“ donosi z Simli dnia 23. 
września: Skoncentrowanie wszelkich sił 
wojennych u granicy [Afghanistanu] jnż Za- 
rządzone. Już skoncentrowano 12.000 żoł- 
nierzy. Dziennikarstwo indyjskie żąda albo 
przeproszenia albo obsadzenia Afghanistanu. 

Berlin 24. wcześnia. Komisja dla u- 
stawy antisocjalistycznej odrzuciła wszyst- 
kie poprawki do $. 4. dotyczącego instancji 
do rekursów, również odrzuciła i stylizację 
rządową tego paragrafu. 

Bukareszt 23. września. Dwaj ofice- 


i Losy kredytowe 162.75. Węgier. kred, 206.25 


Stanisław Nowiński, kredląc żywot zmarłego, nad zjawiło się 48 do wyboru uprawnionych. W|Akcje fran.aust. —.—.  Anglo-austr. 100.— 
grobem poseł Sawczyński, zastanawiając się głó-|wyborach wzięło udział 307. Zjednoczony kak Ag ga 2” Kolej a > RD 
wnie nad zawodem zmarłego i stawiając go za|klub czeskich posłów obrał Riegera preze-|-". (zę ] PE 

przykład nauczycielom szkół lndowych. Kondukt p g p Kolej Alföld. 118.50 Kolej Elżbiety 160.50 


Kolej Lw.-czer 127.50. 
Rudolfsbahn 117.50 
Węg. obl. p. w zł. 64.—. 


Węg. Nordoatb. 113.50 
Węg. Ostbahn. 
Galic. indemniz. 82,75 


dze na cmentarz niosły osobne depntacje. Bukareszt 24. września. „Orient“ do-| Losy z r. 1864 138.50, Kolej Šiedm.,  110— 
Jutro odprawionem będzie w keścieie kate |nosi z Tulczy, iż organizują się bandy, aby Na ai SĄ SH GW Płać aa 

PE R rE. WA SO żałobne za duszę] obsadzeniu Dobruczy przez Rumunów  opór| Bageri 102.25. RA: węgier. 18.50 

Za ESI A SĘ stawić. Rozdzielono między nie 8000 ka- | Rosyjski rubel pap. 1.207/,. Marki niemieckie 57.75 

j odbyło się w gimnazjum sw. Anny Ą Ą 2 

nadzwyczajne walne zgromadzenie „Towarzystwa | rabinów. = , Wied. eommunal. 90.60. Wop. rents) zł. 85.— 

tatrzańskiego.“ Prezes hr. Mieczysław Rey przed- Moskiewska komisja gotowa jest oddać NEI p 

ia, zo; e N A rę a ka ao Rumunom zajęte przez Moskali w Gałaczu A ina E Ai r soin 

en skiej w Zakopanem, Skutkiem ; TA. 

tych starań objawił p. minister handlu i przemysła koszary. m , j Akcje kredytowe 232.60 Anglo - anstrjackie 99.70 

zamiar wysłania nauczycieli na koszt państwa pod Londyn 24. września. Wszystkie dzien-|Kolei Kar. Lud 232.75 Kolej Południowa 71.50 

ważnakijia: isidi kierownictwo szkoły pozostaniejniki są zdania, że należy surowo ukarać po- Į Uniousbank R CR „ 9.38 — 

w rękach wysłanego przez ministerstwo nauczyciela Í stopek emira Afghanistanu, Szir Aliego, nie PA op EŃ 

i jeżeli Towarzystwo tatrzańskie Inb gmina zako- Segali z A raw Moskw [Szi Ali Berlin à 23. września. © 

pańska zapewni egzystencję zakładu najmniej naf . ceil ać wok, JAW. godzina 4 minnt 6 po półudnin. 

lat pięć. Wydział Towarzystwa przekonawszy sięjnie WPUŚCIŁ w granice Afghanistanu, wysłane- | Russ. Bankn, . 207.5) Credit Actien . . 400.— 

że gmina nie uczyni zadosyć żądanym zobowiąza-|£0 dO niego z misją nadzwyczajnego posła | bombarden iz aning Bankr pe 

niom, przedłożył walnemu zgromadzeniu następują: | angielskiego; p. r.] Baminier . Daposobienia : s j 


Kass galic. Tow. kredytowego. 
E Kupuje. Sprzedaje 
5%, Listy zastewne opsóea ku- 


ponów 100 złr. po 85 75 86 25 
4", Listy zastawne opróez ku- 
porów 100 złr. po 8050 81 25 


Lwów d. 24 września 1876. 
Pociągi kolejowe. 


dchodzę ze Lwowa: 
Pedług ze 


IJwewskiegeo. 


DO KRAKOWA: © 11 min. 23 przed 
© godz. 4 m. kino te 


: 7 
BEZ Bał minut 60 po poładniu (pociąg 


Wezedniej postarać się o nakłady książek szkol- 
Rych, a jeżeli już tego nie uczyniły, jak najrychiej 

się o zaradzenie tym brakom dotkliwym 
dla rodziców i nauczycieli, a głównie już dla 
dozniów. 


Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się ju- 
We wo środę o godzinie 6tej wieczorem. Na po- 
Piądku dziennym: 1. Rekursy w sprawach budo- 
Wajęzych: a) Majera Samuela 257 3/,; b) Josla 
Oropa 526 */, i Michała Jollesa 512*/,. 2. Sprawa 
Wządzenia studni przy ulicy Teatyńskiej, 3 Wnio- 
Mk w sprawie rektyfikacji granic gruntów zajętych 
Biłohorszezy pod kolej Albrechta. 4. Wniosek 
uo£lędem zaknpna 62%,[)” z realności 1. 680 ?/, 
l mk regniację uliczki Zamkniętej. 5. a) Prokuratorja 
pa DU z wypowiedzeniem najmu części realn. I, 
do Ją we Lwowie; b) Wnioski w sprawie nloko- 
Wania ceny kupna uzyskanej za sprzedaż folwarku 
zDworzyskać w Podborach. 6. Józef Tyszkowski o 
W enie za stanu biernego dóbr „Jamna górna“ 
l. 1150 złr. na rzecz miasta Lwowa zainta- 
ui nanoj. 7. a) Gottlieb Fryderyk Speidel, Anto- 
Siei, Jan Zysko, Kazimierz Sulimierski, Adolf 
tz erman i Bolesława Bxręczykowska o przyrze- 
Rots przyjęcia do związkn gminy tutejszej; b) 
tte t Ludwik dw. im. Lonis o nadanie obywatel- 
z m. Lwewa. 
Siemiradzki pracuje nad dwoma wielkiemi 
dtazamj Eozeci Zbawiciela“ i „Wjazd do Je- 


skiema, Swiechle i p. Michałowskiemu, inspekto- 
rowi okręgowemu. 


— Zalesie 20. września. (Poświęcenie bu- 
dynku szkolnego w Lackiem.) Dnia 14. września 
b. r. odbyło się poświęcenie budynku szkolnego w 
Lackiem, Rano około 9. godz. odprawił solenne 
nabożeństwo ks. Lewicki proboszcz miejstowy, na 
które zgromadziło się wiele dzieci oraz parafian 
miejscowych. Po południu około godz. 4. uroczy- 
ście poświęcili budynek ks. Lewicki wspólnie z ks. 
Charłampowiezem , w obecności pp. Ferdynanda 
Pluschka, starosty złoczowskiego , jako prezesa 
Rady szkolnej okręgowej, Józefa Sąsiedzkiego in- 
spektora okręgowego, Dyonizego Wiśniowskiego, 


| rządey dóbr w Lackiem, jako przewodniczącego Rady 


szkolnej miejscowej oraz kilku pań z dworu i wiele 
ludu ze wsi. Po procesji i odśpiewaniu „mnohaja 
lita“ na cześć cesarza, przemówił p. Wiśniowski do 
zgromadzonego ludu w treściwych słowach wyka- 
zując przeznaczenie szkoły, oraz korzyść z ponie- 
sionych na wybudowanie tejże ofiar, zachęcając 
przytem do posyłania dzieci do niej. Następnie p. 
Józef Sąsiedzki, inspektor okręgowy, w imieniu 
nrzędu podziękował gminie za chętnie poniesione 
ofiary na wybudowanie okazałego budynku, który 
może posłużyć za wzór dla innych gmin; gdy% jest 
to budynek pod względem okazałości jakoteż we- 
wnętrznego nrządzenia odpowiedni. W końcu po 
krótkiem przemówieniu do dzieci, których się zgro- 


pozwolenie na trzymanie uczniów, 


W Konstancji odbyła się dnia 8. wrze- 
dnia r. b. wielka uroczystość muzyczna, w której 
uczestniczyło blizko tysiąc śpiewaków. Koncertem 
festynowym dyrygował Zygmunt Noskowski, dyrek- 
tor Towarzystwa muzycznego „Bodan“. W. książę 
badeński, obecny na nroczystości, oklaskiwał nu- 
mera programu, a po ukończeniu koncertu winszo- 
wał w bardzo pochlebnych słówach naszemu arty- 
ńeie powodzenia, wyrażając słę z uznaniem dia 
jego talentu i zasłng, jakie przez trzyletni pobyt 
w Konstancji położył około podniesienia mnzyki w 
tem mieście. 


A. Rubinstein ukończył jaż prawie dwa 
pierwsze akta swej nowej opery, „Kupiec Kała- 
szników*, Przedmiot do niej zaczerpnął p. Kuli- 
ków (antor libretta), ze znanego otworu Lermon- 
towa. Znawcy, którzy mieli sposobność słyszeć wy- 
jątki » opery, świeżo rodzącej się pod piórem kom- 
pozytora, utrzymują, że nowy płód muzyki Rubin- 
steina pod względem oryginalności i kolorytu prze- 
ściga wszystkie dotychczasowe jego dzieła, Opera 
będzie prawdopodobnie oddaną dyrekcji w maren 
roku przyszłego, 

W kiosku Ildiz pod Stambułem odbył 
się 19. bm. ślub najstarszej córki sułtana z synem 
Osmana baszy, obrońcy Plewny. 


rowie włoscy, pułkownik sztabu jeneralne- 
go Rossi i kapitan Fanfani, przybyli w mi- 
sji wojskowej do Bukaresztu. [Polit. Coer.] 

Rzym, 23. września. Papież przyjmo- 
wał dzisiaj pielgrzymów z Piemiontu i różne 
inne osoby. Stan zdrowia papieża zadawal- 
niający. i : 

Wybuch Wezuwiusza, który się wszezął 
zeszłej nocy, wzmaga się coraz bardziej. 

„Voce Verita“, zaprzycza, jakoby w 
rokowaniach między Watykanem a Niemca- 
mi eo do sposobu zastosowania ustaw ma- 
jących jakiekolwiek nieporozumienia zaszły. 
Ten sam dziennik podaje, że doniesienia „Ti- 
mesa* z Rzymu, co do wrzekomej rewizji 
istniejącego między Watykanem a Belgią 
konkordatu zupełnie są bezzasadne, gdyż taki 
konkordat nigdy nie istniał. 

Berlin 23. wrziśnia. „Nordd. Alig. 
Ztg.* utrzymuje wbrew doniesieniom „Pesti 
Naplo*, że propozycje pełnomocników au- 
strjaekich podczas kongresu nie tylko odno- 


szące się do Bośnii, lecz i we wszystkich in-, 


nych kwestjach, były ze strony Bismarka 


madziło około 100 na 150 już zapisanych, odbył 
się obiad we dworze, gdzie przyjęto wszystkich 
z Rzadki głos bezinteresowności i nezciwości ; zarówno serdecznie, Postawienie wspaniałego bu- 
| wta ODY Niemiec: Allg. Ztg. wzmiankując o przy- | dynku szkolnego jest głównie zasługą gminy i hr. 
bep PZRYM jnbilensza Kraszewskiego, wzywa ,Ożarowskiej, właścicielki wsi, następnie energlcz- 
daja edu na narodowość, do przyjęcia w nim nego p. Sąsiedzkiego, który potrafił wpłynąć na 
U, a to przez zapisywanie się na prenumera- ; gminę, że podjęła się takiej budowy oraz i p. Wi- 

tme born pism“ szanownego jubilata. Allg. Zig. śniowskiego, który jako uadzorea budowy zarzą- 


Aca 
atkivh 


' naay“. Każdy z nich mieć będzie 20 stóp| 


i bibliutk rablir=nych w Niemczech, wzy dokładsością i starannością. 


się przedewszystkiem do towarzystw lite-!dził tak, że budowa ukończoną została z wszelką | Pierwszą z owych wiadomości jest: że na drodze PTZYJMĄ, 


TAleeramy Gaz. Nar. | ostal. WiAdOMOŚCI:|powiednio do najściśiejszych * przyjacielskich 


W dziennikach moskiewskich znajdujemy pa- stosunków obudwu mocarstw sąsiednich. 
rę nowych wiadomości, dowodzących, że sprzy- j 
siężenie nihilistów, przeciw któremu powzięto raz, że w sprawie ustawy o socjalistach po- 


ostatniemi czasy tyle surowych środków, nieprze-| wj GAR WŁ taki ` 
staje działać w rozmaitych okolicach Moskwy zj wzięto w komisji parę uc ich, któ 
równą jak przedtem zuchwałością i energią.: a (2 S RA AA 


z Szentuchowki do Gruszewa (dokładniejszych zostaje zagrożone, chybaby przy trzeciem 


[zawsze najchętniej i najsilniej popierane od-. 


| 
„Nordd. Allg. Atg.“ wypowiada już te-- 


rych związkowe rządy prawdopodobnie nie! 


ka. - 


YA 
DO PODWOŁOCZYSK: (x Podzameza): o godź. 11 m 80 
wieczór (pociąg osobowy); o m. 47 w po- 


ładnie nz ; 
DO BoDwSŁocźya : ST e dworca): o god. 5 
min. 57 rano, (pociąg 11 min, 4 


pospieszny); 0 
wieczór (pociąg osobowy): o soda. 12 min. 235 w po- 
ładnie c mięszany ). 

DO CZERNIOWIEC: w godzinie 7. minnt & rano (po- 
eişg pospieszny) ; o godz. 11 minut 45 wieczór (po: 
ciąg alfa) 0 godz. 12 min. 50 z południa (po- 

l ciag mięszany). 

ky STANISŁAWOWA: (na Stryj): o godzinie 7 minut 

| 1 rano (pociąg nr. 1); a o 6 minnt 1 wieczór, 
Przychodzę do Lwowa: 

i Z KRAKOWA: o godszinie 5. minut 42 rano (pociag pv- 
spieszny:) 0 godz. 9: 47 wieczór osobowy). 
o godz. 11 m.28 przed południem (pociąg mięszeny); 

Z PODWOŁOCZYSK: (na dworzac w Podzamczu): o go- 

| dzinie 3 minut 23. rano (pociąg osobowy): o gods. 8 


I m. 29 po dniu (poiąąg mięszany). 

Z PODWOŁOCZYSE: (na dworzec lwowski główny): o 
godzinie 11 m. S wieczór (pociąg pospieszny) o godz. 
2 min. 53 rano (pociąg osobowy) o godz. B m 59 


po południn (pociąg mięszany). 


NADESŁANE. 


ZAWIADOMIENIE. 


WIELKIE MAGAZYNY DU PRINTEMPS w Pa- 
ryżu, mają zaszczyt zawiadomić, że dobór w nich naj- 
_świeższych materyj i strojów damskich ua porę jesienno- 
zimową jest już od chwili obecnej, w zupeł- 
nym komplecie, 

Katalog szczegółowy wyjdzie około 25. września; 
wysłanym takowy będzie bezpłatnie i franco każdej 
osobie, która żądanie o to nadeszle pod adresem : 
GRANDS MAGASINS DU PRINTEMPS 

70, Boulevard Haussmann, 70, 

PARIS 


pn | ona O aka 


t 


Wychowanie i nauka. | Meble. | 


: -i . iW domu pod liczbą 26, przz ulicy Czar- 
Pewna przyzwoita familja przyjmuje! s ; ; y - 

J neckiego jest kilka sztuk mebli z wolne 
młode panienki na wychowanie, A- ręki do sprzedania. Bacy 3 U 


dzielając zarazem naukę przediniotów szkol-| 1 ver 
Ważne 


nych ze szczególnem uwzględnieniem ję- 
r 
dla pp. krawców. 


zyka francuskiego, angielskiego i muzyki.: 
Zdrowe i w obszernym parku położone, 

Handel sukna Jana Günaz- 
berg w Gracu Styrja, wysyła na żą 


mieszkanie. 3811 8—8 
Nauka języka francuskiego 
danie próbki najnowszych i najmodniej- 
szych materji wełnianych na ubrania 


i angielskiego, może być udzielana 
także poza domem. Listy pod M. C. przyj- 

— mę zkio i dla chłopców, po najtań 
„szych cenach. 2733 7 8 


mnje Admistracja „Gazety. Narodowej. 
NAU KĘ Jęsyka francuskie- 
a 


a 


Lesnik 
go udzielam pan.enkom 


z państwowym egzaminem leśnictwa, 2 kil 
Fanta „praktyka, oraz p według praktycznej metody. 
WAR | 4 węe iwa pF Marja Mantuani 
jowy, poszukuje odpowiedniej -posady w|nyjca Śnieżna (obok całk Marji Śnej 
kraju lub zagranicą. 3365 3—4 Nr. 8 II viat 834 4 
Przyjmuje także czasowe czyn-|_" BRZ 4 4—5 

ności techuiczne w sprawach reguacji i 
szacowania lasów, pomiarów geometrycz. 
nych, budowy wodnej i lądowej. 

Bliższa wiadomość pod adresem: K. 
JR. W. poste restante Stanisławów. 


Ant. Zakrzewski 


U 


Alfred Dzikowski 


przy ulicy Karola Ludwika Nr. 1. 


poleca swój nowo urządzony 
E 71. . . 
przyborów myśliwskich i do podróży, 


MAGAZYN BRONI 


i rozmaitych starożytności 
przedtem Wgo BONIFACEGO STILLERA 


łaskawym względom P. T. Pnbliczności, ręcząc za doborowe towary z 
najpierwszych fabryk francuzkich, angielskich i niemieckich, oraz rzetelną 

usługę i sumienne wykonania poleeeń 3106 10 —? 
po cenach najumiarkowańszych. 


N 
Apteka pod Gwiazdą 
' Piotra Mikolascha 


È we Lwowie 
$ utrzymuje na składzie w oddziele 


adwokat krajowy 
przesiedlił się z Zaleszczyk 
do KOŁOMYJI, gdzie biure 
woje w domu Schulimax 
Weber otworzyl. 8871 2—8 


$ t8obnytn 2842 11—?7 ać zs z iu 
f Domowe apteczki Zatwa S PP. 
9 homeopatyczne SPARTA, 0 aaa e ycie 
fa ludzi i dla bydla w płynie i w m Pe GAUVAINA 

ziarnkach tak wyrobu własnego, ja- rzepisywane przez lekarzy francuskie! 


Ś 2 i zagranicznych od lat 80 zawsze z wiel 
koteż sprowadzane z Cóthen i Lan- 


Paz] oraz wydaje także po- 
$ jedyncze środki homeopatyczne, 


Dnia I. października br. 
rozpoczyna się nauka w 
wyższej szkole żeńskiej w 
Sokalu staraniem Zarządu A 

W Paryżu p. Behaut, rue St. Quentin N, 25, 
oddzialowego Towarzystwa Das tdwiicżi) we rowie w aptece 
pedagogicznego utworzonej. K. Mikolasciha i Z. Ruckera, 

Warunki przyjęcia: w Krakowie w aptekach pp. J. Traa- 

1. ukończoną 8. klasa szkoły ludowej |czyńskiego i W. Redyks; w Poznaniu 

2. wpisowe 2 złr. w. a., w apt. dr. Mankiewicza; w Brodach w 

3. opłata miesięczna 5. złr. w. a. ne|jspt. pp M. Kullak i Franzosa, 
peknie, kosztów jaja toj szkoly Ea à i 

apis rzyjmuje rekcja szkoły wy- = 
dzisfówej 3 SE M cd 15 Urześnia 1878. i Bez bolu 

Zarząd oddziatowy Towarzystwa peda- H 
gogicznego wzywa zatem P. T. Roiziców|i i bez wstrzykiwania 
i Opiekunów ażeby do zapisu swych córek,|: boz lekarstw przeszkadzających trawie- . 


wyłącznie z roślin, nie sprawiają rznięcia 
ani kolek i mogą się używać jako środek 
jorzeźwiający, oczyszezający krew lub spra- 
wujący przeczyszczenie. Metody użycia w 
olskim języku. W Paryżu p. Behaut, rue 
St. Qnentin 24. Wymagać należy aby 
pigułki Canvaina znajdowały sie w pude- 
łeczkach kartonowych, włożonych w pudeł- 
ka blaszane i aby na każdej pigułce znaj 
łował się napis Cauvain. 2684 12—? 


kiem powodzeniem, ponieważ składają się 


} Premier Depót de Vienne we Wiedniu, 
i Stadt, H in ichshof, Magazine Nr. 8. i 9. 


oraz perfumerji, artykulów toaletowych i 


MG” Już ukończonym zostal druk ŒE 


DZIEJÓW POWSZECHNYCH 


SZ LOSSE RA. 


od najdawniejszych czasów zuanych, doprowadzone do ostatnich czasów tj. 
, do wojny Wschodniej, wyszło w 22 dużych tomach od 38 do 40 arku- 
szy druku. 

Ponieważ otrzymujemy liczne zgłoszenia się z prośką o przedłużenie 
ceny prenumeracyjnej i chcąc aby tak pożyteczne dzieło jak najszerszy po- 
kup znalazło i szerzyło Światło, zatrzymujemy jaszcze cenę prenumeracyj- 
ną tj. 55 zł. za caie dzieło. Życzący spłacać częściowo, mogą odbierać na- 
wet po 1 tomie miesięcznie poczynając od 22 tomn wstecz i oplacając tylko 
po zł. 250 za tom, z waruukiem odebrania całego dzieła i regularnej wy- 
płaty miesięcznej: 

yczący korzystać z tego ułatwienia zechcą Bię zgłosić najpóźniej do 
końca b. r. wprost do 


Iśsięgarni Polskiej 
we Lwowie (I4. plac halicki) 


OSO<=>== 


| 
$ 
| Pomnikowe to dzieło, zawierające całokształt dziejów wszechświata 


2914 4—? 


RRS 


KE WINOGRONA | feslawskie 


prawdziwe kuracyjne codzień świeże, 
poleca 3323 4—? B 


F. W. iśreoliicowsi: 
WE LWOWIE. 


Zamówienia na prowincję uskutecznia odwrotnie. 


wia 


porowee 


[BiG | 
Rie do uwierzenia i 


a przecież prawda, że za vizką cenę 
tylko ? złr. 90 ct. P5 


nabyć można całą wyprawę salonową. Ta sałonowa wyprawa składa się z 

następujących przedmiotów: 

z 2 firanek korenkowych na 2 podwójne okna, bardzo eleganckich, najyiekniejszej roboty 
misternej, á 

z | zegarka genewskiego, dobrze idącego, prawdziwie pozłacanego. Tarcza analjowana. 

z t atalay, nader efektownej. pięknej rohaty rzeżbiarskiej, z terra blanca, 

z 2 wazonków alabastrowych na kwiatki ozdobionych japońskiem matowijłem zlotem. 

z 10 obrazów slalorytowyech, pięknych kopii najsławniejszych mistrzów wiata. 

z 

zi 

z 


lampy nattowej, pięknej, wraz z bania i bezpiecznym Srederem, ładnie ozdohionej. 
dzwonka stołowegu z cuzmaitego kruszcu, dobrze cilizowanego, 
2 lichtarz 
z2 pyssnych 
w Japońskiej maty na stół, misternej roboty z pięknem malowidtem. 
atystkie powyżej wymienione przedmioty 4- r r ę í 
praktyczne aa razem r. hajeczna cenę tylko zł. 4.90 do nabycia. 
Adrea jedynego miejsca nabycia: 


salonowych Victoria, eleganckich, najnowszego fasonu, 
guiteas, ze azlifowanych pereł, ozdoba dla salonu, 


Zlecenia z prowineji n zaliczeniem załatwiaja się rychło. 


a względnie pupilek wcześnie przystąpili. |; niu, tudzież bez ohorób następnych i : 
gdyż przed otwarciem szkoły potrzebna, przerwania zatrudnienia, wylecza wodług * 
jest pewność iż będzie najmniej 20 uczennice. |£ zupełnie nowe] metody, doświadczonej w = 
Gdyby się 20 uczeunic nie zebrało i|$ niezliczonych wypadkach j 
szkola otwartą być niemogła, to wszelkieją upławy moczowe, 7 
przedtem poczynione wpłaty, zostaną zwró-|g tak świeżo powstałe, jakoteż bardzo z*- 
eone, 3378 2—3 | starzała, naturalnie, gruntownie i szybko ` 


GIUURNZTYN 
| przewybor 


f przepadłe z powodu panującej obecnie na Wschodzie kryzis pieniężnej, za karą 
konwencjonalną 40prc sprzedają się po nsstępujących nizkich cenach 


całe z pierwszej jakości bursztynu, z pianko rg przystawką w eleganckim etui w) 
wastępujacej wielkości : 
Nr. 


4 Złoto! 


F) 


BA g7 


6 


Zamówione do Stambułu i Aleksandrii towary z przewybornego bursztynu 
4 . . 
R Cygarniczki Ææ 


zł. teraz zł. 1.50. 


1. A cent. długa dawniej 6 
8 


» 2 n n » n » » 180. 
PE p ae i ngalo y go» 2.20 
pkh pla owak” 
n 5.1 U n n 14 , WW 3— . 
Powyższa długość bez przystawki. Piankowe przystawki przesyła się po- 
dłng życze ia. dla Kuba, cygaretów lub Virginia cygarów. 2757 T— 


Pieniądze! Złoto! 


. wygrana 2000 ( dukatów złota | 10.000 zł. 
wygrana 400 w sztabach 2.000 zł. 
. wygrana 100 gotówką l 500 zl. 


razem 2000 wygranych wartości około 50000 <k. można wygrać, 
kupując za małą tylko wkładkę 


jednego guldena ck 
pko cmt _ eeaeee GtAMSIAW E 
mz ELE 1a5 w. zaczzoc ki których 
= ps m AŚ CE łą y 
a | >= RE) i ciąguienie nastąpi 
zza dnia 15. października 1878 we Wie 
% dniu. zakładając jednocześnie kapitał zarodowy, 


WDR 


sławowa 


w klasztorze 00. Dominikanów, 
przez klasztor, korytarz na prawo, ed 9. 


Wystawa 


oryginalnego obrazu olejnego profesora 
C. OTTONIEGO z Rzymu 


Chrystus umierający 
wehód 


godz. rano do 5 wieczór. 
Obraz ten można zaknpić za 18.0C0 zł. 


Dzierzawa 


tolwarku Korolówka 
w powiocie Zaleszczyckim przy gościńcu 
Skalsko Zaleszczyckim jest zaras do wy- 
dzierzawionia z zasiewai, z 1200 morgów 


|pola ornego i 200 morgów sianożęci naj- 


mo jakości. : Gorzelnia, browar, 5 ka- 
mieni, — do gorzelni dodaje sią drzewo 
opałowe P. p. chąć mający wejść w tem 
interes zechcą się zgłosić do właściciela 
ustnie lub listownie poczta Tarnopol w 
Szlachcińcach. Oraz drugi folwark Jurjam- 
pol składający się 385 morgów pola orne- 
go z zasiewatmi j'st dv wydzierzawienia 
zaraz u tego} samego wlasciciela. ' 
25881 1—8 


BOLY. OGNOTRWALE 


na sktadzie 
utrzymuje 


PF DLA ZBYCIA ZĘ 
pewnego artykułu rozpowszech- 
nienego, bez wszelkich wydatków, po- 


szukuje się panów wszelkich stanów. Pi- 

semne zapytania pod B. K. 500 do HAA- 

SENSTEIN & VOGLER we Wiedniu. 
2735 1 -12 


W połączeniu ze SOLĄ ŻELAZISTĄ 
łatwą do uswojenia przez każdy orga- 
nizm, jest najpotężniejszym środkiem 
wzmacniającym. 

Przywraca krwi i czerwone kuleczki 
stanowiące jej piękność i siłę, pomaga 
trudnemu rozwojowi organizmu, ule: 
cza bezsilność i wątłość, zalecasię przez. 
lekarzy dla kobiet popołogach i ożdro- 
wieńców etc. 


Z Zarządu oddziałowego Towarz, 
pedagogicznego w Sokalu dnia 19g0 
września 1878. 


Sekretarz Prezes 
Kalictńskiu. Kraus. 
RS 


Franciszka Józefa 
źródło gorżkie 


uznane zà najohfitaza w woda gorzka w 
Budzinie (52.2 na 1009 części), polecone 


Dr. HARTHANN, k 
członek lekarskiego Wydziału, pi 

w Wiednin Stadt, R adhzgóre niejak * 
dawnie, leca Stadt, Seiłergasse Nr. LI. ji 

Wylocza takze wyrzuty skórne, «wę- 
żenia, upławy o kobiet, bladaczkę, | 
uiepłodność, npławy, 2771 25 — 100 | 
osłabienie meskie, À 

bez wyrzynania i bes wypalania, równie % 
leczy syfilis i wrzody wszel-iF 
kiego rodzajm za pomoeą kores- 
pondencji. Za dyskrecję ręczy, a na żą- 
dania wysyła bezzwłocznie lekarstwa. 


przez najznakomitazych lekarzy wszystkich 
krajów jake majskuteczniejsza woda 
gorżka, najtroskliwiej napełniona, na 
składzie we Lwowie w apt. J. Piepesa 
iw handln St. Markiewicza i we 
wazystkich aptekach i akładach wód mine- 
ralnych. Zwyczajna doza pół szklanki. 
38:4a Z 10 


Guwernantka 


wdowa, posiudająca język francuzki, nie- 
mieeki i muzykę, życzy sobie przyjąć u- 
mieszczenie do całkiem początkujących 
dzieci. Bliższa wiadomość ul. Gródęcka 
Nr. 39 u pani S... 3358 3—3 


- Meble na wyprawę - 


Po wykończeniu dwóch zamówionychią 


Sypialni, 
garnitnr wedle pierwszych wzorów pary- 
skich, odznaczający się wytwornym gu- 
stem i niezwykłą okazałością. Szafy będą 


do rozbierania. 
Józef Kornak 
stolarz ul. Mydlarska l. 4 we Lwowie. 


E. Scheringa Esencja zpepsiny 
(płyn na trawienie) według 


Dr. Oskara Liebreich. 


Według badań panów profesorów dr. Pauum i dr Hager onaj- 
skuteczniejszy środek pomiędzy wszystkiemi preparatami z pepsiny, na 
przypadłości chorobliwego żołądka (hazającego się zwyczajnie słabym 
lub zepsutym żołądkiem,) jako środek leczniczy, zbadany i polecony. Na- 
lęży na to baczyć, że flaszki opatrzone s4 marką ochronną 
jedynej fabryki 


F. Seherings, Grüne Apotheke w Berlinie, 


Chausseestrasse 21. 


We LWOWIE do nabycia w apt. PIOTRA MIKOLASCHA, 
i w apt. ZYGMUNTA RUCKERA. 
Cena flaszki 1 złr. 25 centów. 


2811 38—? 


Zarząd dóbr hr. Eugeniusza Kińskiego w Skolem 
urządził we Lwowie przy ul. Cmentarnej l. 11. 


SKŁAD TARCIOU 


jodłowych, sosnowych, bukowych ! jąworowych, materjału 
rezonausowego, trocin bukowych i Joiiop roi; tudzież obwodów na prze» 
taki i sprzedaje takowe w najlepszych poje najtańszych cenach. 

Uprasza się dostojnych właścicieli dóbr, przedsiębiorców budowli, przemy- 
słowców, stolarzy itp. o łaskawy odbiór. Sat 

Zarząd składu przyjmuje także zamówienia na wyroby z lanego żelaza 
wszelkiego rodzaju, dalej na przedmioty z kutego żelaza i wyroby zawodu ko- | 
walskiego, które się sporządzują w hutach powyższych dóbr. Ceuniki bezpłatnie. | 


Zarząd składu wyrobów Eugeniusza hr. Kińskiego 
Ad. Neudeck. 


"NPR IPS W o nog aa e 
uu. m KE U A U A A M 


3812 7—16 


EEN ZZ" "NP" "W, 
(DG SE DE DE DE DE UA EE a A Z M 


C. k. uprz. gal. akcyjny 


BANK HIPOTECZNY 


we Lwowie 
wydaje 


Asygnaty kasowe 
4'|, proc. płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 
5 60 


A » 1) 
12 By 90 ” 1 
Wszystkie 6procentowe asygnaty kasowe, znaj- 
dujące się jeszcze w obiegu, będą oprocentowane począwszy 
od 20. kwietnia 1878 r. tylko po 5'/a°/o z 90dnio- 
wem wypowiedzeniem. 
Lwów 16. stycznia 1878. 


7) 


S'a 


gee Dyrekcja. 
8 (Przedruk nie będzie opłacony). a 
en nannan EENE UNT 
gai 3 Anii 
Wydawcy i właściciele J. Dobrzański i iż Uroman. 


e 
garnitnrów do salonu, pokojn jadalnego i|$) 


mam w robocie nie zamówiony Shu 


(Składy We Lwowie [xf] apt. J. Boisera, a F. W. Królikowski, [xf*] Z. Ruokera, apt. a 


EDWARD FISCHER 


we LWOWIE ul. Karola Ludwika 1. 13. 


RILLE BEIM NEA, 


KELO 


w PARYŻU, 22 I 19, ULICA DROUOT 
W Krakowie w aptekach PP. Trauczyńskiego 

i Redyka, we Lwowie w aptece P. Mikolascha, 

w Czórniowcach u P. Golichowskiego, w Po: 

niu u Dra Mankiewieza. 


we co tylko tą razą będzie możebnem, =5« 

gdyż nictylko wypłacone bedą przypadające wygrane znaczne leez także 

zwróconą będzie splacona wkładka, czy lvs będzie wyciagniętym inb bie, 
bex jakiegokolwiek potrącenia. s k 

Kupno tedy losu stanowi kapitał zakładowy 

i nastręcza przy tego rodzaju loterjach tę ui! byłą korzyść, wskutek czego 

powinąwszy nadzwyczajnie bogate wyposażenie, popyt o ta losy jest na- 

der żywy, z ktęrego to względu zalecać u ożemy rychłe nabywanie onychże. 


« 


syfilityczne czyli wo- 
neryczne, tak świeżo 


J l 
choroby i 
powstałe jakotoż zanie- 


(obok cnkierni Rotlendera) 
poleca P. T. Szanownej Publiczności, 


swój nowootworzony skład futer 


w najrozmaitszym wyborze, 
własnych i zagranicznych wyrobów. 
Futra męzkie i damskie garnitury 
(kołnierze i zarękawki) wybór różnych futer (podbicia) 
i czapek. Przyjmuje do przechowania futra 
przez całe lato. 
Zamówienia zamiejscowe uskuteczniam w jak najkrótszym 
czasie. Ceny najumiarkowańsze, dla wygody publiczno- 
ści także daję na wypłały. 3251 8-8 


9-6: 


$$. 


a 


"$-ọ: 


BIE 
. Jedynie prawdziwe, jeżeli na każdem pudełku znajduje się na cty- Śl | 


kiecie orzeł 1 moja kilkakrotnie odbita firma. W skutok wyroków sądowych skon- £ 
atatowano powtórnie fałszowanie mojej firmy i marki ochronnej; ostrzegam przeto ) 
Publiczność przed kupnem tych falsyfikatów, które wystawione jest na okpiszostwo. 
Cens opieczętowanego pudełka 0tygin. 1 zł. w. a. 
Prawdziwe sprzedają znakien x oznaczone firmy. 


ódka francuska i sól. Najpewniejszy środek domowy dla 
cierpiącej ludzkości na wezystkie wewnętrzne i zewnętrzne zapalenia; ra 
rozmaite słabości; do użycia na ból głowy -- uszów i zębów, na blizny 
i rany, na owrzodzenia skirowe, zspalenie ócz, sparaliżowania i zranie- 
nia wszelkiego rodzaju i t. p. 
We fiaszkach wraz z przepiekcm użycia SO et. a. w, 
Prawdziwe do nabycia u firn znakiem -F zaznaczonych. 


lej tranowy z wątroby dorsza, o isę , przez M.Ą 
Krohn et Co. w Bergen (Norwegja.) Ten tran jost jedynym, który z pomię- % 
dzy wszystkich innych w handlach się znajdujących gatunków, do celów lo- 
czniczych się przydają. 
Cena iiaszki wraz z przepisem użycia I złe. R. W. 
Prawdziwe sprzedają znakiem * naznaczone firmy : 


[xt] St. Markiewicz, w Białej [xf*] Reichort, apt., [xf] Erich Keler, apt. wg 
Brodach (xf*] E. Griinnspann ap., [xf*] M. Knlak, apt., [xf] Ed. Liszka apt., $ 
zt] B. Witosławski, apt. w Brzeżanach [x**] Bron, Dembinski apt, w Ozer- 8 
niowcach, [x*] Ig. Schnirch, [x] C. Alth apt., [xf*] J. Golichowski apt., w Do- 
bromilu [xf*] N. Grotowska ap., w Drohobyczu [x*] Józef Alexiewicz ap., [x*] L. 
Dobrzeniecki, apt., w Głimianach [x*] A. Helm, ap, w Gurahomora [z] E. Bo- 
łezat ap; w Halicsu [x] A. Gottzoner apt., w Hussatymie ZR: Czerski, w Ja- 
rosławiw [x*] Józ. Rohma ap., w Jaworowie [xt] Wiad. Lachowicz apt., w Ka- 
mionce p . Zawałkiewicz, w Krakowie [x] dr. Flor. Sawiczewski, ay., a 
W. Redyk apt., [rt] M. Jawornicki, fx] E. Wiśniewski apt. [zt] Józet Jalın, [x 
A. Bazan ape, Ad. Siedlecki apt. [*], w Limanowie [x] Ant. Malier apt w Lisku 
[rf*] R. Barański, w Nowy» Sączu pr W. Filipek apt, [rf*] Kosterkiowicza 
spadk., w Nowym Targu zł] harol Laar, w Podgórzu [x] 8. Schletiager, w 
Przemyślu [xi*] F. Nahlik, [f*] F. Gajdeczka, U d. Machalski, w Rzeszowie 
EH J. Schaitter et Co., w Śołotwinie [x*] Józ. Hodoly, apte w Stanisławowie Ñ 
xf] Alb. Amirowicz apt., xj*] F. Stecher apt., w Storożyńcu [zt*] C. Chal- A 
bazany apt., w Samborze z J. Aleksiewicz apt., [xf] C. Maresch apt., w Stryju $ 
Jan Sielecki, apt. [t] A. Kübel, apt. 


w Tarnopolu [x**] F. Jamrogiewicz ap, | 
pt A, Morawetz spadkob. [*] Mich. 1 w ] 


erl apt, w Tarnowie [xt*) W.T. A. Wie- $ 
ogóraki, [xf] V. Miidner &Comp., [xt] F. Leszczyński, L. C odacki [xf] w Wa- $ 
dowicach [xf] Ig. Brosig, w Wojniczu [x] C. Nodzyński apt., w Zaleszczykach $ 
p. Kodrębaki spadk. & Com., w Zbaraśw [1x* | E. Kruh apt., [x*] N. Süssərmann, wĘ 

oczowie [x*] Joh. Gold, w Ustrsykach [xł*] J. Riedi aptekarz. Mskolajów 
[x] J. Aleksiewicz apt. 2948 40—562 3 


- : 7 Według zdania po 
alicylowa woda do ust, Eybert Aiai 
ści umiejętności leczenia chorób w ustach, wyborny środek 
ochronny przeciw bolom zębów działający orzeżwiająco i ni- 8 

szcząco zgniliznę. Ceną 60 ct. 
A. MOLL, c. k. nadworny liwerant WO Wiedni 


í 


Łaskawe zlecenia zamiejscowe będą rychło załatwiane. Nadsyłanie na- 
leżytości wraz z 20 ct. na frankowane przysłanie- listy ciągnienia usknte- 
cauia sie najpojedynezej za przekazem. 

Kasa zwrotów kantoru wymiany 


dbane lub żle wyleczone, wszełkie inne 
tyrupodobne słabości, zgnbne skutki s8- 
mogwałtu n. p. osłabienie nerwowe, u 
pływ nasienia, jwpotencję, początki suchot 


w 


MAR BAI B 


6 sł. 


F. J. Mifka we Wiedniu, 
1. Stefansplatz, Brandstätte 3 

Tych losów pod powyższemi korzyściami nabyć można we Lwowie, 
w_obu głównych lokalach sprzedaży tytoniu przy ulicy Trybun à kiej 
i Halickiej i na wszystkich tutejszych kołektnrach. 0d dawns hajdu- 4 
jące się losy tej loterji w ręku PT. Publiczności, grywają samo.pfżez się 
w powyższem ciągnieniu 8039 8-8 łą 

4 EELE UDMAA ZAB DKK MKA 


«= Coś nowego dla szkół polskich. 228 


Anatomiczne preparaty z masy papierowej ! 
I. ZBIÓR, oczy 6 zł., organ słuchu zł. 12.6%, język 3 zł, serce 4 zł, krtań 


zem 80 zł. PR. PER 
TI. ZBIÓR prócz powyższych głowa en relief 6 zł., pierś 11 zł., brzuch 16zł., 


ORMO RBRRAY 0000908282 4 


6 
N 
N 
N 
N 
N 
N 
N 


itd. leczy na podstawie Ścisłych badań i 
licznych doświadczeń podług najpewniej- 
zaj w Żadaym kierunku nieszkodliwej 
metody, gruutownie i pod najściślejszą 
dyskrecją, specjalista chorób syfilitycą- 
uyeh i skórnych, praktyczny leksrz me- 
dycyuy, chirurgii i akuszerji 
JAN KURPIEL, 

przy ulicy Sobieskiego nr. 12. w domu p. 
Bułutowskiego we Lwowie, ordynnje od 
9. do 12, przed iod 2. do 5. po południu. 
Zamiojscowym, którym na przeprowadze- 
nin knracji w ścisłej dyskrecji (w małysh 
miastach i wsiach prawie niemożebnej 
założyć powinno, udziela rady listownie i 
wyseła lekarstwa w ten sposób. iż adra- 
sat najmniejszemu  podejrzenin  uledz 
uiemoże. 2959 49 —100 


ramię z ręką 34 zł, razem 9> zł. 


B lnb za zaliczeniem. 


PRO PO AR EO GA NIĄ ER E AOR DO BOCA PO AE OK 1 AR A e O TACA AR BI 


Odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzańsl i. 


HL ZBIÓR wszystkiego razem ze stopą, nogą. mózgiem i skórą razem 120 zł. 


Wszystkie medale sprzedają się także pojedynczo za nadgetiniem 0a 


F. FELKL & SUHN, 


Lehrmittelfabrik, Rostok koło Pragi. 


CHIP RA z 
ONNLE PAY T 8 


p; 


Piotr Mikolasch we Lwowie 


utrzymuje na składzie wszelkie gatunki i rogmiary 


Zajecy 

w dobrej jakości, pod gwarancją świeżo- 
ści, loco Stacja kolei, poszukują się do 
kupienia w każdych ilościach za gotówkę 
w miesiącach listopadzie, grudniu i sty- 
zniu. Najniższą otertę ceny do E. Frie- 
denstein, we Wiedniu, VII. Zie- 
glergasse 8. 2738 1—8 


pen 


wytworzone ze źródeł ze soli Vichy. Przyje- 
mnego smaku 0 niezawodnym skutku prze- 
ciw kwasom i upośledzonemn trawieniu. 


$ 


5 wulkanizowanego 
rach SOLE VICHY DO PIELII. 
dla browarów, gorzelń itp. fabryk. Paczka wystarcza na Ae 
CENY: nie są w stanie udać się do Vichy. 


Rury grubsze z wkładką Inianną kilo 4 zł. 
Rnry cieńsze bez wkładki n 5a 

Płyty z wkładką lub bez SE 
SIE) FIP EN PERSE 


a 


Dla uniknienia fałszerstwa Żądać nałeży, 
aby na wszystkich produktach znajdowały 
ię znaki: Kontroli skarbowej 
francuskiej. 2694111 18—22 


Dostać można we Lwowie w apt. P. Mi- 
kolascha, E. Mendrochowitz i Goldbaum, 


k kredytowy 


we Lwowie ulica Jagieliońska 1. 3,, 
podaje do wiadomości, iż począwszy od 1. września 1877 
wydaje następujące = 


tejże 


ZE 


asygnaty kasowe 


5 procentowe za l4-dniowem wypowiedzeniem 
5 30 A 
6 90 k 


Wszystkie w obiegu będące 6'|, procentowe asygnaty 
sowe z %0dniowem wypowiedzeniem oprocentowują się po 6'|s', tylko 


19 » 


3» 


2 


7 9 


2942 13--7 


jdo dnia 1. grudnia 1877., zaś B procentowe z 30dniowem wypowie- 
dzeniem po 6", tylko do dnia 1. października 1877. 


i | Dyrekcja. 
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Z drukarni „Ołazety Narodowej“ pod zarządem A. Skerla, 


ka- 


S a 


<H 


